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Z
aglądamy do jego 
świata. Kawalerka, 
która bardziej przy-
pomina magazyn 

pamięci niż mieszkanie. 
Na 14,5 metra wszystko 
ma swoje miejsce: łóżko, 
krzesło, czajnik, teczki. Stąd 
układa plan, jak wrócić do 
ludzi — krok po kroku, pół 
obrotu na krzesło.

Czternaście 
i pół metra pamięci
Łóżko stoi pośrodku, jak 

punkt dowodzenia. Po pra-
wej — półki z teczkami. Po 
lewej — krzesło, dokładnie 
20 centymetrów od mate-
raca. Aneks ma 1,6 metra 
głębokości: czajnik, tury-
styczna płyta, mały zlew. 
Wszystko w zasięgu ręki.

— Jest tu tak „dużo”, że 
wszędzie sięgam z łóżka. Je-
stem dodatkiem do książek 
— żartuje.

Ćwiczy codziennie. 
—  Utrzymuję się 30 se-
kund na nodze. Pół obrotu 
na krzesło. Pozytywne my-
ślenie to podstawa — mówi 
spokojnie. Od sierpnia żyje 
po amputacji lewego uda, 
wysoko. Wąski korytarz 
nie mieści noszy, o wózku 
po schodach nie ma mowy. 

Narzeczona, Ola, czuwa 
całą dobę: opatrunki, leki, 
obiady. —  Przyjąć, że tak 
jest, i  przystosować się 
— dodaje.

Żelazny Wojtek
„Legenda Solidarności”, 

„Człowiek z  pasją”, „Że-
lazny Wojtek” i  w końcu, 
odnosząc się do znanego 
fi lmu, „Człowiek z marmu-
ru” — tak bywał przedsta-
wiany. Wysoki, szczupły, 
siwa głowa, uśmiech, który 
rozbrajał i nadal rozbraja. 
Mimo bólu. Zamaszystym 
krokiem przecinał miasto. 
Poranek zaczynał od kawy 
i gazet. — Poranek to mój 
czas na planowanie. Za-
nim dzień się zacznie, ja już 
wiem, co chcę z nim zrobić 
—  powtarzał jeszcze kilka 
miesięcy temu w rozmowie 
z „Gazetą Olsztyńską”.

Aktywność była jego me-
todą na życie. — W każdym 
z nas drzemie siła. Lenistwo 
skraca życie, działanie je 
przedłuża. — Wojtek uczył 
młodszych. I tak jest nadal. 
Mimo wszystko.

Z 13 na 14 grudnia
Historyk, wykładowca, 

współtwórca pierwszej So-
lidarności na uczelni WSP 
w  Olsztynie. W  nocy 13 
grudnia 1981 roku zabrano 
go z domu. — Z lufą karabi-
nu pod brodą wieźli mnie 
w okolicy cmentarza. W du-
chu żegnałem się z życiem 
— wspomina. Potem Iława 
i Kwidzyn, gdzie bunt inter-
nowanych krwawo stłumiło 
ZOMO. Zwolnienie z pracy, 
przesłuchania.

W latach 1984-1986 zo-
stał ślusarzem w wytwórni 
kapsli. Po godzinach robił 
swoje: kolportował pisma 
podziemnej „Solidarności” 
„Rezonans”, „Wolę”, znaczki 
podziemnej poczty, kasety, 
ulotki. W latach 1987-1989 
SB prowadziła sprawę 
„Historyk”. W  1989 roku 
współorganizował kam-
panię obywatelską. Był 
jednym z  tych, którzy po-
mogli zwyciężyć Solidarno-

ści. Potem były odznacze-
nia i niedawno także tytuł 
Świadka Historii —  ale 
najważniejsza zawsze była 
praca u podstaw: spotka-
nia, archiwa, wystawy.

W zasięgu ręki
W mieszkaniu każdy 

karton ma numer, każda 
koperta — datę. Negatywy 
w osobnych pudełkach, listy 
w  skoroszytach. —  Z  tam-
tych czasów, od pierwszej 
S, więzienia i podziemia, zo-
stało mi zamiłowanie do ar-
chiwizowania wszystkiego, 
co wpadnie w ręce — mówi.

To jest pamięć Olsztyna: 
zaproszenia na msze za oj-

czyznę, ulotki z manifesta-
cji, bilety, wycinki, zdjęcia.

Część przekazał już do in-
stytucji, bo — jak powtarza 
— pamięć musi mieć adres. 
Resztę porządkuje wieczo-
rami. —  Jak ręce i  głowa 
pracują, można działać. 
Chcę opisać ludzi na foto-
grafi ach, dodać metadane, 
zrobić cyfrowy katalog. Nie 
o  nazwisko tu idzie. O  to, 
żeby ci po nas mieli skąd 
czytać historię.

Kamera widzi więcej
Najpierw była fotografi a. 

— Każde zdjęcie opowiada 
historię —  mówi. Potem 
przyszła kamera. W latach 

80. dokumentował ruch 
oporu i  codzienność. Rok 
1987 spędził w  drodze, za 
peregrynującym po War-
mii jasnogórskim obrazem. 
— Byłem w każdym dekana-
cie. Dziesiątki, setki godzin 
fi lmów — wspomina.

Filmował nie tylko pro-
cesje. Także rozmowy po 

wyjściu z kościoła, skromne 
upamiętnienia, spotkania 
środowisk. — Najlepsze rze-
czy dzieją się między akcją 
a cięciem. Trzeba mieć oczy 
i uszy otwarte — mówi.

Obok kamery zawsze był 
jazz i  książki. —  Jazz po-
rządkuje myśli, jak dobrze 
skomponowane zdjęcie. Lu-
bię, kiedy muzycy zostawia-
ją przestrzeń — przyznaje.

Upadł pod blokiem
Niedawno wyszedł zwy-

cięsko z walki z nowotwo-
rem. Przeszedł operację 
płuca. — Z prawego usunię-
to zmiany, na szczęście bez 
przerzutów. Była też grzy-
bica kropidlakowa — wyli-
cza. Krótki oddech, słabsza 
kondycja, ale na uroczystoś-
ciach i wykładach był nadal. 
— Wychodziłem ze szpitala 
i byłem, jak mogłem. Po to 
się żyje, żeby być z ludźmi 
— mówi. Choroba nie za-
trzymała jego rytmu. Za-
trzymał go dopiero sierpień.

Upadł pod blokiem. — To 
przez tętniaka pod kola-
nem. Sztywna noga, ból 
nie do opisania. Od razu 
narkoza, angiograf, próbo-
wali obejść zakrzepy. Wybu-
dzili i powiedzieli: „Nie da 

się uratować. Trzeba ciąć” 
—  opowiada. Amputacja 
poniżej pachwiny. Potem 
jeszcze korekta. Miesiąc na 
oddziale. Transfer do domu.

— Wózek po tych scho-
dach nie przejdzie, ale i tak 
muszę przybrać na wadze, 
trzymać białkową dietę, 
ćwiczyć. Fantomowe bóle 

GRAMY DLA WOJTKA

SOLIDARNOŚĆ 
WIELKĄ LITERĄ

Zamiast zamaszystego kroku łóżko w 14,5-metrowej 
kawalerce. Wojciech Ciesielski nigdy o nic nie prosił. 

Dziś potrzebuje protezy i mieszkania, w którym zmieści 
się wózek. W niedzielę w Olsztynie odbędzie się koncert 

charytatywny pod hasłem „Gramy dla Wojtka”.
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P
lany były ambitne. 
Prywatny biznes-
men kupił dworzec 
PKS w  Olsztynie, 

bo chciał w  jego miejscu 
urządzić galerię handlo-
wą. Ta miała być połą-
czona z nowym dworcem 
PKP. Prowadzono nawet 
wspólne ustalenia. Jed-
nak obie strony nie do-
szły do porozumienia. 
Efekt jest taki, że Olsztyn 
wzbogacił się o  nowy 
dworzec. Obiekt powstał 
w ramach „Programu in-
westycji dworcowych na 
lata 2016-2023” i  dzięki 
dofinansowaniu z  pro-
gramu operacyjnego 
Polska Wschodnia. Jest 
to czwarty w  kolejności 
dworzec główny w Olszty-
nie. Pierwszy wybudowa-
no w 1872 roku, drugi po 
1945 roku, w ramach od-
budowy pierwszego, na-
tomiast trzeci – w  latach 
1969-1971.

Nowy dworzec ma no-
woczesną formę, której to-
warzyszy reprezentacyjna 
przestrzeń w formie miej-
skiego placu. Punkt ten 
ma też dobre połączenie 
z  innymi środkami trans-
portu. Ważnym aspektem 
inwestycji była budowa no-

wego tunelu pod dworcem 
i peronami, który pozwolił 
połączyć dwie części mia-
sta, dotychczas rozdzielo-
ne torami. Z drugiej strony 
po sąsiedzku znajduje się 
częściowo zburzony bu-
dynek dworca PKS. Sam 
obiekt jest zamknięty. Pa-
sażerowie i  przewoźnicy 
korzystają jedynie z ogrom-
nego placu. 

Prywatny właściciel już 
dawno zdał sobie sprawę 
z  tego, że jego handlowe 
plany to raczej mrzonka. 
Wpadł na inny pomysł. 
Zaproponował ratuszo-
wi zamianę swojej nie-
ruchomości na gminną 
działkę położoną w  in-
nym miejscu. W tej spra-
wie przedstawiciele tego 
pierwszego spotkali się 
już z władzami miasta. 

Radny ma zastrzeżenia 
Wątpliwości co do ewen-

tualnego przejęcia terenu 
dworca PKS i  zamiany za 
inny grunt zgłasza radny 
Koalicji Obywatelskiej Pa-
weł Klonowski, przewod-
niczący komisji gospodar-
ki komunalnej i  ochrony 
środowiska rady miasta. 
W  tej sprawie w  ratuszu 
złożył pismo. „Ideę po-

rządkowania komunikacji 
autokarowej w  Olszynie 
warto bowiem niewątpli-
wie wspierać, jednocześnie 
mając świadomość, że nie 
musimy jako samorząd tego 
czynić za wszelką cenę, gdyż 
na polu zapowiedzianych 
publicznie przez dewelope-
ra zamierzeń pojawiają się 
określone wątpliwości” – za-
znacza radny Klonowski. 

Dodaje, że pierwszą 
z  nich może być zarzut 
stanowienia szalupy ra-
tunkowej dla prywatnego 
podmiotu, którego rentow-
ność i sens zamierzenia in-
westycyjnego polegającego 
na budowie galerii handlo-
wej stanęły już dawno pod 
znakiem zapytania. „Drugą 
wątpliwością jest możli-
wość przysporzenia fi rmie 
Retail Provider (właścicie-
lowi terenu dworca PKS) 
nieuprawnionego zysku, 
w  szczególności wobec 
faktu nabycia przez nią 
udziałów w  sprywatyzo-
wanym PKS Olsztyn we-
dle publicznie dostępnych 
informacji za kwotę około 
12 milionów złotych, któ-
ra w przypadku obecnego 
odkupu byłaby znacząco 
wyższa, co mogłoby bu-
dzić poważne wątpliwości 
w zakresie gospodarności 
rozporządzania majątkiem 
miasta” – stwierdza prze-
wodniczący komisji gospo-
darki komunalnej i ochro-
ny środowiska rady miasta.

Na jakim etapie są pro-
wadzone przez miasto roz-
mowy z prywatnym właści-
cielem? – Szykujemy się do 
opracowania niezależnego 
operatu szacunkowego, 
który określi wartość tej 
nieruchomości. Będzie 
to podstawa do dalszych 
ewentualnych działań – in-
formuje Patryk Pulikowski, 
rzecznik olsztyńskiego ma-
gistratu. 

Przykład z Kielc
Zdaniem Klonowskiego 

władze Olsztyna powinny 
zapoznać się z przykładem 
z Kielc, które znajdując się 
w  podobnej sytuacji, „nie 
poddając się szantażowi fi r-
my, odkupiły od niej grunty, 
tworząc na bazie dotych-
czasowego i wpisanego do 
rejestru zabytków obiektu 
miejski dworzec autoka-
rowy”. W  Kielcach spółka 
zależna od Retail Provider 
kupiła kilkanaście lat temu 
dworzec PKS. To charakte-
rystyczny budynek w kształ-
cie spodka. Najpierw przed-
stawiła koncepcję jego 
przebudowy. Ta jednak 
niezbyt spodobała się wła-
dzom stolicy województwa 
świętokrzyskiego. Inwestor 
zaprezentował bowiem pla-
ny budowy zintegrowanego 
centrum komunikacyjnego 
i m.in. obudowania spodka 
komercyjnymi powierzch-
niami. Temu sprzeciwiły się 
władze Kielc i konserwator 
zabytków. Na koniec kielec-
cy radni uchwalili niezgod-
ny z oczekiwaniami nowego 
właściciela plan zagospoda-
rowania przestrzennego.

W końcu ratusz odkupił 
ten obiekt. Prywatny właś-
ciciel pierwotnie chciał go 
sprzedać za 35 milionów 
złotych, a potem cenę ob-
niżył o  11 milionów zło-
tych. Miasto deklarowało, 
że najwyższa kwota, jaką 
może zapłacić, to 19,9 mi-
liona złotych. Ostatecznie 
prywatna spółka zgodziła 
się na obniżenie ceny nie-
ruchomości do tej propono-
wanej przez miasto. Całko-
wita wartość modernizacji 
wyniosła ponad 68,5 milio-
na złotych. Dworzec dostał 
drugie życie, a jego uroczy-
ste otwarcie nastąpiło 27 
sierpnia 2020 roku.
 GRZEGORZ SZYDŁOWSKI

 g.szydlowski@gazetaolsztynska.pl

RATUSZ 

PRZEJMIE 

TEREN 

DWORCA 

PKS?
Władze Olsztyna nie powinny ulegać 

fi nansowemu szantażowi przy 
ewentualnym przejęciu terenu dworca 
PKS – twierdzi radny Paweł Klonowski, 

przewodniczący komisji gospodarki 
komunalnej i ochrony środowiska 

rady miasta.
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JAK POMÓC WOJCIECHOWI CIESIELSKIEMU

Koncert „Gramy dla Wojtka”

niedziela, 19 października 2025 r., godz. 17.00

kościół ewangelicko-augsburski, ul. Stare Miasto 1, Olsztyn.

Wystąpi MC Kwadrat. Wejściówki cegiełki; 

cały dochód na rehabilitację, protezę i wózek. 

Cegiełki również w galerii Usługa Jazz Bar, ul. Stare Miasto 2. 

Wpłaty — darowizny:
Santander Bank: 04 1910 1048 2120 7459 1943 0001

Tytuł przelewu: Darowizna dla Wojciecha Ciesielskiego

są wpisane w każdy dzień 
— mówi rzeczowo. A zaraz 
potem, jakby na przekór, 
dodaje: —  Widzę się na 
koncertach. Z kamerą. Po-
ciągiem, jeśli trzeba. Statyw 
przytroczyć z tyłu i jechać.

Tak narodził się koncert
Telefon wykonał Mateusz 

Szwaliński z  kwartetu MC 
Kwadrat. —  Od lat nagry-
wałem ich koncerty. Wie-
dział, że jazz to moja miłość. 
Powiedział: „Wojtek, zrobi-
my coś z tym”. I tak ruszyło 
— opowiada. Muzycy zagrają 
pro bono, znajomi dzienni-
karze ruszyli z  informacją, 
środowisko Solidarności 
przygotowało komunikaty do 
komisji zakładowych, lokalne 
media podały dalej. W kilka 
dni wydarzenie miało datę, 
miejsce i prosty cel: pomóc 
Wojtkowi wrócić do ludzi.

Proteza będzie możliwa 
dopiero po wygojeniu kiku-
ta. — Nie tak, żeby założyć 
i udawać. Taka, z którą moż-
na chodzić, stać, pracować. 
Wszyta w  organizm, bez-
pieczna — wyjaśnia. Szacu-
nek kosztów opiewa na po-
nad 100 tysięcy złotych. Do 
tego wózek elektryczny i — co 
równie ważne — mieszkanie, 
w którym można żyć. — Czło-
wiek ma silne ręce i głowę. Co 
więcej trzeba? — mówi bez 
patosu. — Ja nie proszę o li-
tość. Proszę o szansę, żebym 
mógł dalej być pożyteczny.

Gramy dla Wojtka
Odruch serc był natych-

miastowy. Przyjaciele, 
dziennikarze, związkow-
cy, muzycy. Jest konkret: 
koncert charytatywny i nu-
mer konta do darowizn. 
Wejściówki są cegiełkami 
— cały dochód idzie na re-
habilitację, protezę i wózek. 
Kto nie dotrze, może wes-
przeć przelewem.

— Całe życie robiłem coś 
dla innych. Nigdy niczego 
nie oczekiwałem w zamian 
—  mówi cicho. Dziś inni 
robią coś dla niego. To 
jest lekcja Solidarności 
pisanej naprawdę wielką 
literą. I  lekcja z Olsztyna, 
który pamięta. Trzymaj 
się, Wojtku! 

 JAN BERDYCKI
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Praktykuj hypomonē 

Ewangelia według św. 
Łukasza (18, 1-8) z bieżącej 
niedzieli przypomina sce-
nę, w której Jezus opowia-
da przypowieść o  wdowie 
i  niesprawiedliwym sędzi. 
Wdowa, można powiedzieć: 
symbol bezbronności, lęku, 
osoba pozbawiona wpły-
wów, za którą nikt nie stoi, 
wraca wielokrotnie do czło-
wieka, który „Boga się nie 
boi i z ludźmi się nie liczy”. 
Wraca tak długo, aż ten ule-
ga jej prośbie. Bynajmniej 
nie z  miłosierdzia, lecz ze 
znużenia, ze zniecierpli-
wienia, ciągłego naprzyk-
rzania się tej kobiety. Jeśli 
tak bywa między ludźmi, iż 
ludzie w końcu pękają pod 
pręgierzem naszych próśb 
czy utyskiwań, aby uwolnić 
się od nas jak od natrętnej 
muchy, to o  ileż bardziej 
Bóg pospieszy z  obroną 
tych, którzy wołają dniem 
i nocą – mówi Jezus. A jed-
nak zakończenie pozostawia 
niepokój: „Czy Syn Człowie-
czy znajdzie wiarę na ziemi, 
gdy przyjdzie?”. To pytanie, 
chcę to podkreślić, dotyczy 
jednak nie skuteczności 
modlitwy, ale wierności 
jej. Ta wierność ma w  Bi-
blii imię: hypomonē, czyli 
wytrwałość. I nie chodzi tu 
o  rozumienie wytrwałości 
jako biernego znoszenia 
czegoś lub kogoś, lecz o od-
wagę trwania „pod cięża-
rem” – bo modlitwa przecież 
nie zawsze jest lekka i czę-
sto człowiek ucieka od niej 
pod wpływem zniechęcenia, 
niechęci czy nawet zwykłe-
go lenistwa. Hypomonē to 
właśnie postawa ewange-
licznej wdowy: powracanie, 
pukanie, ponawianie proś-
by, gdy wszystko i wszyscy 
wokół nas zdają się milczeć 
lub nic nie układa się po na-
szej myśli.  

Święty Augustyn tłuma-
czył też, że modlitwa nie 
jest po to, by Bóg dowie-
dział się, czego chcemy, 
bo przecież On doskonale 
wie, czego potrzebujemy, 
zanim jeszcze wypowiemy 
nasze prośby, ale zwleka, 
by nasze pragnienia nie 
zgasły, aby wiara wciąż 
pozostawała żywa, aby-
śmy potrafi li wierzyć, gdy 
nie widać owoców.  Dla-
tego św. Jan Chryzostom 
dodawał, że owszem, Bóg 

czasem zwleka z  odpo-
wiedzią, ale ta zwłoka nie 
jest obojętnością Boga na 
nas i  na nasze potrzeby, 
ale jest to raczej ćwiczenie 
nas w wytrwałości, której 
musimy nauczyć się, jeśli 
chcemy mieć autentyczną, 
codzienną relację z Bogiem, 
a nie tylko od święta.

Powracaj pod zamknięte 

drzwi

Włoska tradycja duchowa 
mocno akcentuje to dojrze-
wanie w cierpliwości. Kar-
dynał Carlo Maria Martini 
pisał, że w wytrwałej modli-
twie oczyszczają się motywy, 
to znaczy, że z żądania rodzi 
się ufność i nadzieja skiero-
wana ku Bogu, która nie za-
wodzi nigdy. Luigi Giussani, 
założyciel ruchu Comunio-
ne e Liberazione (Komunia 
i Wyzwolenie) – międzyna-
rodowej wspólnoty kato-
lików, w której kładzie się 
nacisk na osobiste spotka-
nie z Chrystusem w codzien-
ności, na świadectwo wiary 
w  świecie kultury i  pracy, 
podkreślał natomiast, że 
modlitwa nie jest techniką, 
lecz relacją. A  każda rela-
cja potrzebuje czasu, ciszy 
i wierności. Francuzi lubią 
mówić o „powracaniu pod 
zamknięte drzwi”. François 
Mauriac porównywał mod-
litwę do stukania w drzwi, 
które nie ustępują od razu. 
Wracanie nie jest tu jednak 
natręctwem, ale… wyzna-

niem miłości. A amerykań-
ski trapista o. Thomas Mer-
ton przypominał w „Nowym 
posiewie kontemplacji”, że 
wytrwała modlitwa to ot-
warcie się na Tego, który 
jest „we mnie głębiej niż ja 
sam” –  dlatego nie muszę 
wciąż krzyczeć do Boga; 
wystarczy, że trwam.

Polska szkoła duchowości 
dopełnia obrazu. Siostra 
Faustyna zapisała, że mil-
czenie Boga bywa „próbą 
wiary i miłości”, a ks. Józef 
Tischner nazywał mod-
litwę „sztuką czekania” 
– czeka ten, kto naprawdę 
wierzy, że spotkanie jest 
możliwe. Jan Paweł II, 
ucząc codziennej modlitwy, 
ostrzegał przed zjawiskiem 
„zmęczenia dobrem”, ponie-
waż i to, co najlepsze, może 
nas zniechęcić i  wytrącić 
z  drogi życia duchowego, 
dlatego trzeba nam właś-
nie tej upartej stałości, 
bezwzględnej wytrwało-
ści, także wtedy, gdy nasze 
uczucia stają się oschłe lub 
dopada nas noche oscura 
del alma („noc ciemna du-
szy”), jak defi niował stan 
głębokiego doświadczenia 
duchowej pustki i  opusz-
czenia św. Jan od Krzyża. 
Ten stan ma jednak swój 
sens, ponieważ prowadzi 
człowieka do wewnętrzne-
go oczyszczenia i całkowi-
tego zaufania Bogu. W tym 
sensie wytrwała modlitwa 
jest aktem odwagi, któ-

ry staje się fundamentem 
życia duchowego, które 
bezwzględnie potrzebuje 
spokoju i  samodyscypliny 
w wytrwałości. Co, dodam, 
wcale nie jest tak łatwo 
zbudować w dzisiejszej kul-
turze natychmiastowości.

Jesteśmy naczyniami 

połączonymi

Wytrwałość ma jeszcze je-
den wymiar, wydaje mi się, 
że dość często pomijany lub 
niedostrzegany. My, wierni 
w Kościele, i my, żyjący we 
wspólnotach nam najbliż-
szych: w rodzinie czy w gro-
nie przyjaciół, jesteśmy, 
tak to określam, naczynia-
mi połączonymi. Kościół, 
zauważmy, nie modli się 
w  liczbie pojedynczej, po-
nieważ wierzy, że modlitwa 
jednego karmi wiarę dru-
giego. Święty Paweł mówi 
o  „ciele”, w  którym „jedni 
noszą brzemiona drugich”. 
Gdy wytrwale modlimy się 
na przykład za własne dzie-
ci, które zwykle bardzo ko-
chamy, to nasza modlitwa 
przedostaje się niejako do 
ich wnętrza i  je także od-
żywia, wzmacnia, chroni, 
podnosi, ocala, nawet gdy 
one tego nie wiedzą. Mod-
litwa bowiem nie kończy 
się w  tym, kto się modli. 
Powtórzę: będąc naczynia-
mi połączonymi poprzez 
miłość, więzy krwi, wspól-
notę rodziny czy ducha 
pozwalamy łasce spływać 

z  jednego serca otwartego 
na Boga na drugie. Łaska 
rozlewa się na innych, na-
wet jeśli oni sami o to nie 
proszą, nie wierzą, nie rozu-
mieją. Wystarczy czasami, 
że tylko jedna osoba pozo-
staje otwarta na natchnie-
nia Boże, trwając w cierp-
liwej modlitwie za innych, 
a Pan zdziała to, co trzeba. 
Wierzę, ba, sama tego do-
świadczam nieustannie, że 
wytrwała modlitwa za bli-
skich ma moc przemieniać 
ich życie, chronić ich przed 
złem i powoli prowadzić ku 
światłu. To jest najczystsza 
forma miłości: modlić się 
za kogoś, kto może o  tym 
nie wie, ale kto dzięki tej 
modlitwie zostaje dotknięty 
przez Boga. 

Także włoski kierownik 
duchowy Giovanni Batti-
sta Scaramelli porównywał 
modlącego się do kanału, 
którym Boża moc rozle-
wa się na innych. Kiedy 
wierność w  modlitwie 
ofi arowujemy za naszych 
bliskich: chorych, pogu-
bionych, potrzebujących 
dalekich od Boga, włącza-
my ich w krąg łaski, nawet 
jeśli oni sami nie proszą. 
Czyż istnieje realniej-
sza komunia ludzi, choć 
na poziomie duchowym, 
a  może właśnie dlatego? 
Bóg naprawdę, mogę o tym 
zaświadczyć, posługuje 
się wiernością jednych, by 
podnosić drugich.

Jak modlić się wytrwale? 

Najpierw ustalonym 
przez siebie rytmem. Mod-
litwa powinna mieć stałą 
porę, choćby krótką, w cza-
sie której zwracam do Boga 
swoje myśli, zawierzając 
mu siebie i swoich bliskich. 
Najlepiej z rana i każdego 
dnia. Bez żadnych dys-
pens. To zawierzenie ma 
wynikać z mojego przywią-
zania do Boga, z bycia w re-
lacji miłości z Nim. Teresa 
z Ávili nazywała modlitwę 
„przyjacielską rozmową”, 
a  przecież przyjaźń żyje 
z regularnych spotkań, a nie 
z  doraźnych fajerwerków. 
Po drugie trzeba nam być 
na modlitwie prostym, bez 
wielkiego wielomówstwa 
czy krasomówstwa.  Święta 
Teresa z Lisieux radziła, by 
codziennie „oddawać Bogu 
wszystkie – wielkie i małe 
sprawy dnia”, pamiętając, 
że powtarzalność nie zabija 
modlitwy i nie nuży Boga, 
lecz ją w nas zakorzenia. Po 
trzecie modlić się Słowem. 
Możemy modlić się na róż-
ne sposoby: odmawiając 
brewiarz, różaniec świę-
ty, czytając Pismo Święte 
i  posiłkując się nim nie-
ustannie. Moja przyjaciół-
ka Małgosia Frąckiewicz 
z Kościoła Zielonoświątko-
wego zawsze w torbie ma ze 
sobą Pismo Święte. Nie ru-
sza się bez swojego egzem-
plarza i czyta w ciągu dnia 
choćby po kawałeczku. To 

WYTRWAŁOŚĆ 
RODZI CUDA

W Ewangelii św. Łukasza na bieżącą niedzielę czytam: „Jezus opowiedział 
swoim uczniom przypowieść o tym, że zawsze powinni się modlić i nie 

ustawać. «W pewnym mieście żył sędzia, który Boga się nie bał i nie liczył się 
z ludźmi. W tym samym mieście żyła wdowa, która przychodziła do niego 

z prośbą: Obroń mnie przed moim przeciwnikiem! Przez pewien czas nie chciał, 
lecz potem rzekł do siebie: Chociaż Boga się nie boję ani z ludźmi się nie liczę, 
to jednak, ponieważ naprzykrza mi się ta wdowa, wezmę ją w obronę, żeby nie 

nachodziła mnie bez końca i nie zadręczała mnie». I Pan dodał: «Słuchajcie, 
co mówi ten niesprawiedliwy sędzia. A Bóg, czyż nie weźmie w obronę swoich 

wybranych, którzy dniem i nocą wołają do Niego, i czy będzie zwlekał w ich 
sprawie? Powiadam wam, że prędko weźmie ich w obronę. Czy jednak Syn 

Człowieczy znajdzie wiarę na ziemi, gdy przyjdzie?»” (Łk 18, 1-8).
Parasolnik, czyli szklany kwiat
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M
arcin Antonowicz 
był 19-letnim ol-
s z ty n i a n i n e m , 
absolwentem IV 

LO, laureatem ogólnopol-
skiej olimpiady chemicznej 
i świeżo przyjętym studen-
tem Wydziału Chemii Uni-
wersytetu Gdańskiego. 19 
października 1985 roku, 
w pierwszą rocznicę upro-
wadzenia i  męczeńskiej 
śmierci księdza Jerzego 
Popiełuszki, patrol ZOMO 
zatrzymał Marcina i  jego 
kolegów przy ówczesnej 
al. Kaliningradzkiej (dziś 
ul. Dworcowa). Chłopaka 
zaprowadzono do milicyj-
nego stara.

Po kilkunastu minutach 
znaleziono go nieprzytom-
nego z  krwiakiem mózgu 
przy al. Wojska Polskiego. 
2 listopada zmarł w  ol-
sztyńskim szpitalu, nie 
odzyskawszy przytomno-
ści. Śledztwo umorzono, 
a  odpowiedzialnych nie 
ukarano. Pogrzeb Marcina 
6 listopada 1985 roku stał 
się największą patriotycz-
ną manifestacją sprzeciwu 
wobec komunistycznej 
przemocy w historii Olszty-
na. Tysiące mieszkańców 
przeszło ulicami miasta, 
dając świadectwo pamięci 
i solidarności.

Po latach, już w  wolnej 
Polsce, rodzicom zamor-

dowanego studenta pre-
zydent Lech Kaczyński 
przekazał pośmiertnie na-
dany mu Krzyż Kawalerski 
Orderu Odrodzenia Polski. 
Pamięć o Marcinie utrwa-
lają miejsca i  inicjatywy: 
jego grób na cmentarzu 
komunalnym przy ulicy 
Poprzecznej, tablica w koś-
ciele Najświętszego Serca 
Pana Jezusa, ulica jego 

imienia oraz przedszkole, 
którego jest patronem.

Na terenie IV LO znajdu-
je się głaz upamiętniający 
absolwenta. Szkoła wraz ze 
środowiskiem Pro Patria 
współorganizuje corocz-
ny charytatywny koncert 
i  aukcję, zbierając środki 
na stypendia jego imienia 
dla uzdolnionej młodzieży 
z Olsztyna. JAN BERDYCKI

piękna praktyka, którą 
warto naśladować. Gdy-
byśmy tak nosili ze sobą 
Biblię, jak nosimy komór-
ki i pilnujemy ich, aby bez 
nich nie wychodzić z domu, 
jakież nasze życie byłoby 
prostsze i  piękniejsze… 
Można i trzeba modlić się 
też własnym słowami – tak 
jak potrafi my. Po czwarte 
wytrwałej modlitwie sprzy-
ja wspólnota. Modlitwa 
rodzinna, adoracja, grupa 
modlitewna, bo gdy nasza 
wiara słabnie, niesie nas 
wiara Kościoła. Po piąte 
trzeba dawać Bogu ofi arę 
z czasu. Kierownicy ducho-
wi często proszą i zachęcają 
do „kwadransa wierności 
dziennie”. Oprócz poran-
nego zawierzenia wypada 
z Bogiem spotkać się także 
w  ciągu dnia. Ta prakty-
ka to warunek skutecznej 
i cierpliwej modlitwy.

Istnieją też konkretne 
podpowiedzi, gdy modli-
my się za bliskich. Nazwać 
osobę po imieniu, krótko 
powierzyć ją Bogu, a  po-
tem, jak radził Merton, 
„oddać wynik”. Nie kontro-
lować, nie podglądać łaski. 
Dobrze jest związać mod-
litwę także z  innymi pro-
stymi gestami: telefonem, 
wysłaniem wiadomości, 
wizytą, pogawędką, cierp-
liwością wobec bliskich, 
ale czasami przykrych nam 
osób. Łaska lubi kanały, 
a  modlitwa otwiera ich 
więcej, gdy towarzyszy jej 
czyn. I jeszcze jedno: zapi-
sywać „ślady wysłuchania”, 
te wielkie i te drobne zmia-
ny, które przyszły po ci-
chu. Pamięć o nich buduje 
hypomonē na jutro. Zgodzi 
się z tym każdy psycholog.

Na końcu powrócę jesz-
cze raz do pytania Pana 
Jezusa: „Czy Syn Człowie-
czy znajdzie wiarę?”. Znaj-
dzie ją tam, gdzie ktoś, jak 
ewangeliczna wdowa, nie 
przestaje pukać. Wytrwała 
modlitwa nie zawsze przy-
nosi szybkie rozwiązania, 
ale zawsze ocala nas i  in-
nych. Dlatego właśnie 
warto wracać, dzień po 
dniu, pod te same drzwi. 
Wierność w  modlitwie 
nie zmienia Boga. Zmie-
nia nas i  tych, za których 
prosimy. I to jest prawdzi-
wy cud.
 ZDZISŁAWA KOBYLIŃSKA

SPRAWCÓW 
NIGDY 

NIE UKARANO
19 października mija kolejna rocznica 

porwania i śmiertelnego pobicia 
19-letniego olsztynianina, studenta 
Marcina Antonowicza. Sprawcy do 
dziś nie zostali osądzeni. Olsztyn 

wciąż pamięta tamtą noc i największy 
pogrzeb-manifestację w historii miasta.

JAK DOSZŁO DO PRZEŁOMU?

Z
a nami wydarzenie, 
które przejdzie do 
historii: uwolnienie 

ostatnich żywych zakład-
ników wziętych przez Ha-
mas do niewoli podczas 
ataku terrorystycznego 
z  7 października 2023 
roku. Zakończenie walk 
w  Gazie i  umożliwienie 
Palestyńczykom powrotu 
do ruin swoich domostw. 

Do tego uwolnienie pale-
styńskich więźniów, w tym 
tych uznanych przez Izra-
el za terrorystów. Ta cena 
jest szczególnie wysoka, 
bowiem w Izraelu dobrze 
pamiętają, że w  jednej 
z  wcześniejszych takich 
wymian wyszedł na wol-
ność Jahja Sinwar, póź-
niejszy organizator ataków 
z 7 października. To przy-
pomina, że w  konflikcie 
Izraela z Palestyńczykami 
nic jeszcze nie jest zakoń-
czone. Zamyka się nie-
zwykle krwawy rozdział. 
Ludzie przestali ginąć, co 
światowa opinia publiczna 
odebrała z ulgą. Dlaczego 
tym razem rozmowy dy-
plomatyczne zakończyły 
się sukcesem?

Do tej pory popularna 
była wśród komentatorów 
interpretacja, że wojna trwa 
ponieważ jest ona korzyst-
na dla premiera Netanjahu. 
Miało to odsuwać widmo 
rozliczeń za klęskę Izraela z 7 
października, a także drugie 
widmo procesów korupcyj-
nych przywódcy izraelskiej 
prawicy. W  polityce swoją 
drogę odegrał jednak czas. 
W kwietniu odbędą się wy-
bory do Knesetu. Netanjahu 
zapewne chciał uniknąć sytu-
acji, w której wybory odbywa-
ją się w sytuacji, gdy izraelscy 
zakładnicy nadal są w rękach 
Hamasu, a  wojna w  Gazie 
trwa. Każda wojna musi się 
skończyć i dla Netanjahu oka-
zało się korzystne, aby skoń-
czyła się przed wyborami.

Drugim ważnym wydarze-
niem był bezprecedensowy 
atak rakietowy na Katar 
z września tego roku. Izra-
el odpalił rakiety w stronę 
willi, gdzie rezydowało kie-
rownictwo Hamasu, w tym 
negocjatorzy w rozmowach 
dyplomatycznych. Zamach 
się nie powiódł, to pierw-
sza okoliczność. Druga jest 
taka, że sam atak podważył 
intencje Izraela odnośnie 
toczących się negocjacji. 
Trzecia okoliczność – naj-
ważniejsza – to zaatakowa-
nie Kataru, państwa sojusz-
niczego wobec USA, które 
przekazało prezydentowi 
Trumpowi samolot mają-
cy być nowym Air Force 
One. Trump lubi takie ge-
sty. Zdecydował się więc na 

rewanż. Skłonił Netanjahu, 
aby ten z Białego Domu za-
dzwonił w  jego obecności 
do emira Kataru i przeczy-
tał wcześniej przygotowany 
tekst przeprosin. Ta scena 
pokazała państwom arab-
skim, że Trump nie będzie 
w każdej sprawi w ciemno 
wspierał Netanjahu. Pre-
mier Izraela zrozumiał, że 
są granice amerykańskiego 
wsparcia. Państwa zatoki 
zaczęły wywierać presję na 
Hamas aby do porozumie-
nia doszło.

Czy będzie trwałe? Wiele 
zależy od tego jak długo uwa-
ga Trumpa będzie skupiać się 
na Bliskim Wschodzie.  
 MARCIN KULASEK, 

 MINISTER NAUKI 

 I SZKOLNICTWA WYŻSZEGO
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LO IV przejęło od tego roku organizowanie akcji charytatywnej 
na rzecz stypendiów im. Marcina Antonowicza
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 REKLAMA 

CHARLIE KIRK, MAGA I MEGA TWARZAMI NOEKONSERWATYWNEJ REWOLUCJI

Dziś o czymś, co wydarzyło 

się w znanym wielu Polakom 

Dubrowniku, ale dotyczy co 

najmniej dwóch kontynentów.

Nie dalej jak dwa miesiące 

temu pisałem o V edycji cyklu 

„Make Europe Great Again”, 

czyli MEGA. Odbyła się ona 

w Warszawie - nieprzypadko-

wo w wigilię inauguracji nowej 

prezydentury głowy państwa 

polskiego i w samym dniu 

inauguracji. Minęły nieco po-

nad dwa miesiące i jako stały 

moderator i panelista MEGA 

mogę z przyjemnością poinfor-

mować, że w ostatni weekend 

miała miejsce VI MEGA. Tym 

razem w Chorwacji, a kon-

kretnie w Dubrowniku. Po raz 

drugi więc konferencja z cyklu 

ewidentnie wzorowanego na 

amerykańskiej MAGA („Make 

America Great Again”) odbyła 

się nie w stolicy kraju, który 

ją gościł, tylko na „prowincji”. 

Poprzednio taki przypadek 

miał miejsce w kwietniu 

w Grecji, gdy gospodarzem 

były Saloniki. Jednak 

większość MEGA odbywa się 

w stolicach państw UE - poza 

jednym wyjątkiem: Mołdawią, 

czyli Kiszyniowem. Pozostałe 

trzy konferencje odbyły się 

w stolicach Rumunii, Króle-

stwa Belgii i Rzeczypospolitej 

Polskiej. Nie muszę dodawać, 

że Brukselę wybrano nie ze 

względu na Belgię, ale na fakt, 

że znajdują się tam siedziby 

Komisji Europejskiej, Rady 

Europejskiej i europarlamentu. 

Miałem zaszczyt reprezen-

tować Polskę na wszystkich 

tegorocznych MEGA, bądź jako 

moderator, bądź jako mówca 

w panelu. Tym razem w chorwa-

ckiej edycji „Make Europe Great 

Again” wzięli udział przedstawi-

ciele szesnastu państw z trzech 

kontynentów: Europy, Ameryki 

Północnej i Azji. Najwięcej 

oczywiście reprezentowane 

były kraje Starego Kontynen-

tu: z szeroko rozumianych 

Bałkanów - Chorwacja, Rumunia 

i Słowenia, z państw Beneluxu: 

Holandia i Luxemburg, z Europy 

Południowej: Francja, Włochy, 

Hiszpania, Portugalia i Gre-

cja, a z państw wyspiarskich: 

Zjednoczone Królestwo Wielkiej 

Brytanii i Irlandii Północnej oraz 

Republika Irlandii. Bardzo liczna 

była reprezentacja Stanów 

Zjednoczonych Ameryki. Parę 

organizacji związanych z Partią 

Republikańską Donalda Trumpa 

było organizatorami konferencji.  

VI MEGA była wyrazem hołdu 

dla ikony młodej amerykańskiej 

ofensywy konserwatywnej - 

Charlie Kirka, zamordowanego 

przez lewackiego fanatyka parę 

tygodni temu. Politycy, ludzie 

biznesu, dziennikarze, eksperci, 

internetowi infl uenserzy, przed-

stawiciele think-tanków po obu 

stronach Atlantyku oraz Korei 

Południowej starali się mówić 

jednym, konserwatywnym gło-

sem: trwa neokonserwatywna 

rewolucja, trzeba bronić tradycji 

chrześcijańskich i dziedzictwa 

z nich wynikającego. Trzeba 

walczyć o prawa rodziny, dwie 

płcie, normalność, bronić war-

tości patriotycznych i państw 

narodowych. I wreszcie - co 

podkreślałem w swoim przemó-

wieniu - szukać tego, co łączy, 

a odrzucać to, co dzieli. Właśnie 

po to, aby nie tylko mieć rację 

w polityce i meta-polityce, ale 

również skutecznie ich bronić 

wygrywając wybory i rządząc.

 RYSZARD CZARNECKI
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J
ak dla mnie wie-
loletnia „Przyjaźń” 
(tak, wprawdzie 
w  cudzysłowie, bo 

niestety nigdy nie było mi 
dane spotkać jej na żywo, 
ale jednak przez duże P, 
bo była dla mnie kimś wię-
cej niż ulubioną aktorką) 
z Diane Keaton rozpoczęła 
się od „Baby Boom”. Nie 
dość, że sama fabuła jest 
pełna emocji: od wielkiego 
wzruszenia przez współ-
czucie wobec nader skom-
plikowanej sytuacji, która 
na graną przez Diane J.C. 
Wiatt spadła jak grom 
z jasnego nieba, po sielskie 
widoki Ameryki dalekiej od 
Nowego Jorku, rustykalnej, 
naturalnej, wypełnionej ru-
mianością jabłek, to jesz-
cze ona!

I tak mi Dianka zosta-
ła: zdecydowana, mądra, 
pewna swej wartości, uta-
lentowana w różnych dzie-
dzinach, a przy tym pełna 
wdzięku. Jej perlisty śmiech 
— jestem o tym przekonana 
— nie raz i nie dwa skruszył 
mury arogancji, marazmu 
czy żałosnej buty, tak w jej 
życiu prywatnym, jak i na 
ekranie. Stała się też dla 
mnie uosobieniem czegoś, 
co nazywam nowojor-
skością: wielkomiejskiego 
glamouru w  dobrym tego 
słowa znaczeniu, z  wyso-
kimi i bogatymi przedpro-
żami w tle, które chwilami 
przypominają mi ukochany 
Gdańsk. I to nic, że Dianka 
tak naprawdę przyszła na 
świat 5 stycznia 1946 roku 
w słonecznym Los Angeles 
—  Woody Allen jak dla 
mnie uczynił ją Nowego 
Jorku niekwestionowanym 
symbolem. 

Pionierka

Diane Keaton była pio-
nierką dla współczesnych 
kobiet, zarówno na ekranie, 
jak i poza nim. Już w „Annie 
Hall” (1977, reż. Woody Al-
len) stała się uosobieniem 
współczesnej kobiety, o któ-
rej tak intensywnie dysku-
towano w  latach 70., gdy 
feministki i ich zwolennicy 
(sic!) starali się o ratyfi ka-
cję poprawki o  równych 
prawach, gwarantującej 
wszystkim Amerykanom, 
bez względu na płeć, rów-
ną ochronę prawną. A  tu 
na ekran weszła Annie Hall 

i stała się czymś, co histo-
ria nazywa rewolucyjnym 
momentem. Była ekscen-
tryczna. Przyjęła męski styl 
ubierania się i sprzeciwiła 
się hollywoodzkim pierwo-
wzorom kobiety — bo choć 
Annie była częścią historii 
miłosnej u boku współsce-
narzysty, reżysera i odtwór-
cy głównej roli, Woody’ego 
Allena, daleko jej było do 
stereotypowego ładnego 
obiektu westchnień.

Ci, którzy Diane Keaton 
znali osobiście, twierdzą, że 
tak samo żyła prywatnie…

I nie chciała grać wyłącz-
nie dopracowanych ról 
kobiecych. Jej kolejne po-
stacie były wielowarstwo-
we, złożone i  niezależne. 
To Diane Keaton pomogła 
na nowo zdefi niować, jak 
może wyglądać i  brzmieć 
główna bohaterka —  nie 
tylko w fi lmie. Bo tak na-
uczyła się w  domu. „Mia-
łam matkę, która mnie do 
tego zachęcała i pomagała 
mi osiągnąć to, co chcia-
łam. Podążałam ścież-
kami, którymi chciałam 
podążać” —  wspominała 
w jednym z wywiadów. Ko-
lejnymi rolami przecierała 
więc kolejne szlaki w Hol-
lywood, grając absolutnie 
we wszystkim: od trylo-
gii „Ojciec chrzestny” po 
podkładanie głosu postaci 
Jenny w  fi lmie animowa-
nym „Gdzie jest Dory?”. 
Sam Francis Ford Coppo-
la, zapytany przez Diane: 
„Dlaczego, u  licha, wybra-

łeś mnie do „Ojca chrzest-
nego”?!”, odpowiedział: 
„Wybrałem cię, ponieważ, 
chociaż miałaś zagrać bar-
dziej konwencjonalną żonę, 
było w  tobie coś więcej, 
głębszego, zabawniejszego 
i bardzo interesującego”.

Jej zdolność do wlewania 
cząstki siebie w każdą po-
stać zawsze była widoczna 
na ekranie. Keaton podąża-
ła za głosem serca w pracy, 
modzie i architekturze, któ-
re kochała.

Oryginalna bez wysiłku

Jak mawiali specjaliści od 
wizerunku, Diane Keaton 
była jednocześnie najfaj-
niejszą osobą w Hollywood 
i osobą najmniej świadomą 
tego, co inni uważają za faj-
ne. Tymczasem, zabawna 
i niedoskonała, była wyjąt-
kową ikoną stylu. Dosłow-
nie klika chwil po tym, jak 
smutna wiadomość o  jej 
śmierci obiegła świat, ktoś 
wrzucił do mediów spo-
łecznościowych klip z  po-
kazu mody Ralpha Laurena 
w 2022 roku. O ile wybiegi 
bywają raczej poważnymi 
miejscami, o  tyle Diane 
na tym pokazie ewiden-
tnie świetnie się bawi: pije 
wino, śmieje się, kiwa gło-
wą w rytm muzyki i dopin-
guje przechodzące modelki. 
To chwila nie tyle uosabia 
androgyniczny, szyty na 
miarę styl, z  którego była 
znana, czy obrazuje fakt, 
że marki chciały ją widzieć 
w  pierwszych rzędach, co 

pokazuje, że Keaton była 
również osobą, dla której 
moda była instynktowną, 
niepowstrzymaną zabawą.

A w czasach, gdy gwiazdy 
rzadko wychodzą z  domu 
bez pomocy stylisty (w 
branży, w której wszyscy są 
modni, choć niewielu praw-
dziwie stylowych), postawę 
Diane Keaton trzeba uznać 
za wyjątkową. Wyrazisty 
i niedoskonały, ale zawsze 
czarujący —  jej osobisty 
styl był właśnie taki: oso-
bisty. Jej garderoba pełna 
marynarek, meloników 
i niezliczonych golfów była 
bez wątpienia jej własną. 
Była swoją własną stylistką.

„Diane zawsze podążała 
własną drogą —  w  swoim 
życiu, postrzeganiu świa-
ta i  w tym, jak sprawiała, 
że wszyscy się czuliśmy” 

—  napisał w  niedzielę, 12 
października, Ralph Lau-
ren. „Była autentyczna, 
wyjątkowa i  pełna serca. 
Zawsze była sobą — jedyna 
w swoim rodzaju”.

Kiedy w latach 70. zyska-
ła sławę dzięki pierwszym 
częściom trylogii „Ojciec 
chrzestny”, jej wyczucie 
stylu było już doskonale 
dopracowane. Dwuczęścio-
we garnitury Keaton ideal-
nie wpisywały się w trendy 
luźnych męskich ubrań lat 
90. Awans Keaton w Hol-
lywood wyprzedził obsesję 
branży modowej na punk-
cie dobierania każdego 
trendu wśród gwiazd. A jej 
miłość do ubrań wyprze-
dziła jej sławę. W albumie 
„Fashion First”, wydanym 
w 2024 roku, aktorka opo-
wiadała o fascynacji akce-

soriami i  strojami, które 
w  dzieciństwie jej matka 
tworzyła na rodzinnej ma-
szynie do szycia. 

A potem granica między 
prawdą a fi kcją na ekranie 
zatarła się. Chociaż zazwy-
czaj niesprawiedliwie było-
by oceniać styl aktora po ko-
stiumach, Keaton w zasadzie 
sama się ubrała do swojej 
kluczowej roli w fi lmie „An-
nie Hall” z 1977 roku. Zrobiła 
to na polecenie Woody’ego 
Allena, który luźno oparł 
postać na niej, a  sam fi lm 
na ich relacji. Subwersja mę-
skiej mody Hall: kapelusze 
z  szerokim rondem, luźne 
spodnie i  za duże koszule 
z kołnierzykiem czy krawat 
wystający spod kamizelki 
była pod wieloma wzglę-
dami charakterystyczna dla 
samej Keaton. 

DIANKA 

Z NOWEGO 

JORKU
 O ile świat opłakuje świetną aktorkę 

i niekwestionowaną ikonę stylu, 
ja 11 października straciłam kobietę, 
która dodała mi skrzydeł pisarskich. 
I która w dodatku usankcjonowała 
moje równie wielkie zamiłowanie 

do pozycji golfowej panienki.
W

ik
ip

ed
ia

Diane Keaton
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Podczas 50. ceremonii 
wręczenia Oscarów w 1978 
roku Diane Keaton odebra-
ła Oscara dla najlepszej ak-
torki ubrana w Armaniego, 
strój typowo keatonowski: 
dwurzędowa marynarka 
Armaniego, dopełniona 
różowym goździkiem i ze-
stawiona ze spódnicą w pa-
ski nałożoną na spodnie. 
Nadał on odważny akcent 
androgynii w czasach, gdy 
niewiele osób na czerwo-
nym dywanie odchodzi-
ło od konwencjonalnych 
strojów wieczorowych. Nie 
był to, w  żadnym wypad-
ku, strój metodyczny; jej 
zamiłowanie do meloni-
ków, plisowanych spodni 
i smokingów przetrwało erę 
„Annie Hall”. Podobnie było 
z jej upodobaniem do sze-
rokich pasków, wyrazistych 
okularów, krawatów, po-
szetek i wszelkiego rodzaju 
dodatków, które pomagały 
nadać jej osobowości każ-
dą stylizację.

Co nie oznacza, że jej styl 
nie ewoluował. Często foto-
grafowana na tygodniach 
mody i  pokazach mody, 
Keaton wyraźnie podążała 
za trendami, włączając je 
do swojej garderoby. No-
siła ubrania Comme des 
Garçons i Thoma Browne’a, 
gdy chciała przekraczać 
granice i bawić się sylwetka-
mi. Nosiła małe czarne su-
kienki i spódnice w groszki, 

by przypomnieć krytykom, 
że ma w zanadrzu coś wię-
cej niż tylko garnitury. 

A podstawą stylu Keaton 
były zabawne dodatki i ma-
sywne obcasy.

Diane Hall

Urodziła się 5 stycznia 
1946 roku w  Los Angeles 
jako Diane Hall, córka Do-
rothy Deanne, z domu Ke-
aton (1921-2008) i  Johna 
Newtona Ignatiusa „Jacka” 
Halla (1922-1990). Była 
najstarszą z  ich czwórki 
dzieci. Dorothy była go-
spodynią domową i  fo-
tografką amatorką, Jack 
— pośrednikiem w obrocie 
nieruchomościami i  inży-
nierem budownictwa. Gdy 
była jeszcze małą dziew-
czynką, mama wygrała 
konkurs piękności „Pani 
Los Angeles” dla gospo-
dyń domowych; wiele lat 
później Diane przyznała, 
że teatralność tego wyda-
rzenia zainspirowała ją, 
by zostać aktorką, a  osta-
tecznie do pracy na scenie. 
Jako jedną ze swoich inspi-
racji wymieniała również 
Katharine Hepburn, którą 
podziwiała za role silnych 
i niezależnych kobiet.

W 1963 roku ukończyła 
liceum Santa Ana w Kali-
fornii. W tym czasie brała 
udział w szkolnych kółkach 
wokalnych i aktorskich. Za-
grała też rolę Blanche Du-

Bois w szkolnej inscenizacji 
sztuki „Tramwaj zwany po-
żądaniem”. Po ukończeniu 
studiów uczyła się aktor-
stwa w Santa Ana College, 
a  później w  Orange Coast 
College, ale po roku prze-
rwała naukę, by rozpocząć 
karierę w  branży rozryw-
kowej na nowojorskim 
Manhattanie. To wtedy, po 
dołączeniu do Actors’ Equi-
ty Association, zmieniła na-
zwisko na Keaton: aktorka 
o nazwisku Diane Hall była 
już w Stowarzyszeniu zare-
jestrowana, przyjęła więc 
panieńskie nazwisko mamy. 
Przez krótki czas dorabiała 
również jako piosenkarka 
w klubach nocnych.

Następnie Diane Keaton 
rozpoczęła naukę aktorstwa 
w Neighborhood Playhouse 
w  Nowym Jorku. Począt-
kowo uczyła się aktorstwa 
metodą Meisnera, techniką 
gry zespołowej, która roz-
winęła się w latach 30. XX 
wieku dzięki Sanfordowi 
Meisnerowi, nowojorskie-
mu aktorowi teatralnemu, 
instruktorowi aktorskiemu 
i reżyserowi. Opisała swoją 
technikę aktorską jako „ tak 
dobrym, jak osoba, z którą 
grasz… W przeciwieństwie 
do działania na własną rękę 
i wytyczania sobie ścieżki, 
by stworzyć wspaniały wy-
stęp bez niczyjej pomocy. 
Zawsze potrzebuję pomocy 
wszystkich!”. Według Jacka 
Nicholsona, z którym grała 
w moim chyba ulubionym 

„Something’s Gotta Give”, 
„podchodzi do scenariusza 
trochę jak do sztuki teatral-
nej, bo zna go na pamięć, 
zanim zacznie grać w fi lmie. 
Nie znam żadnego innego 
aktora, który by tak robił”.

Chcę nią być!

„Zmowa pierwszych żon” 
wycisnęła ze mnie wszyst-
kie płyny ustrojowe do tego 
stopnia gwałtownie, że nie 
zdążyłam dobiec do toalety! 
„A właśnie że tak!” — wzru-
szył, skłaniał do refl eksji, 
ale też bawił do łez. Jeszcze 
więcej wzruszeń dostar-
czył „Zawsze jest czas na 
miłość”. Muza Woody’ego 
Allena, kobieta z klasą, tro-
chę histeryczna, ale z nie-
zachwianym kręgosłupem 
moralnym i  nieco frywol-
nym poczuciem humoru, 
dzięki któremu czasem 
potrafi przetrwać burze 
i nie zwariować — bardzo 
dawno temu Diane Kea-
ton stała się dla mnie nie-
kwestionowanym, choć 
i  nieco niedoścignionym 
wzorem do naśladowania. 
A  o golfach i  kapeluszach 
jeszcze będzie…!

Coś się musi wydarzyć

Bóg raczy wiedzieć, kto 
wpadł na pomysł, by ory-
ginalny tytuł „Something’s 
Gotta Give” przetłumaczyć 
jako „Lepiej późno niż póź-
niej”. Dosłowne tłumacze-
nie może brzmieć: „Coś się 
musi wydarzyć” —  i  chy-

ba znacznie lepiej oddaje 
istotę fi lmu jak dla mnie 
przełomowego; to od Eriki 
Barry przejęłam zamiło-
wanie do wielkich stołów 
zamiast biurek, kwiat-
ków upchanych w każdym 
możliwym kącie, bibliote-
ki w  domu —  koniecznie 
z wygodnym fotelem obok. 
No i jak wspomniałam, to 
Diane/Erica usankcjono-
wała moje równie wielkie 
zamiłowanie do golfów. Ale 
też do kapeluszy i kamieni, 
zwłaszcza sterty białych 
z jednym czarnym na czub-
ku. I pomijam już fakt, że to 
właśnie jej dom przy plaży 
był dla mnie jedyną inspi-
racją przy urządzaniu włas-
nego mieszkania, zwłaszcza 
kuchni i miejsca pracy.

A ileż to razy, ślęcząc nad 
klawiaturą i smutnym, waż-
nym czy po prostu wzrusza-
jącym tematem, sięgając po 
chusteczkę, których wielkie 
pudło mam zawsze z lewej 
strony mojego stołu biuro-
wego, oczyma duszy gdzieś 
na dalekim horyzoncie wi-
działam Erikę i  jej wypła-

kiwane wersy, które wtłu-
kiwała do laptopa, tworząc 
sztukę „A Woman to Love” 
— kobietę do kochania.

To mniej więcej w  tym 
czasie Diane Keaton opa-
nowała pewien typ za-
możnego archetypu z obu 
wybrzeży; sposób, w  jaki 
prezentowała się w kaszmi-
rze, eleganckich koszulach 
i białych dżinsach, czasem 
mówił więcej o przywilejach 
niż same scenariusze. Jako 
aktorka i osoba doskonale 
wiedziała, że ubrania po-
trafi ą mówić. I mówiła.

No a  „golfowa panien-
ka” stała się mottem także 
w moim herbie…!

Szkoda, że odeszła. Szko-
da, bo bardzo wcześnie. 
I tyle dobrego, że pozosta-
ły fi lmy…
 MAGDALENA MARIA BUKOWIECKA

 m.bukowiecka@gazetaolsztynska.pl

Korzystałam z materiałów na 

stronach CNN i Encyclopædia 

Britannica.

I oświadczam kategorycznie, 

że od tej chwili zaczynam pisać 

wyłącznie o żywych!

87125otbr-a-M

praca

Firma Gastronomiczna 

�Krys-Stan�
zatrudni

pracownika na stanowisku 

KELNERA-BARMANA.

tel. 696 483 731
111825opb1-d-M

Tel. 

531-754-422

 REKLAMA 

Diane Keaton (1977)

eprasa.pl 86b3bb1084
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REPERTUAR HELIOS 
Piątek, 17 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 14:00, 16:15, 19:00, 21:15
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 13:00, 14:40, 17:00
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 12:40, 15:15, 19:15
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 13:50, 18:15, 21:00
SMASHING MACHINE / napisy: 12:00, 19:30, 21:30
PO POLOWANIU / napisy: 16:30, 19:45
TEŚCIOWIE 3: 15:00, 18:30, 20:45
FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE: 11:30, 15:40, 17:15
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 11:45, 
14:20, 16:40, 17:45
CHOPIN, CHOPIN: 14:50, 17:30, 20:30
TRON: ARES / dubbing: 12:50
TRON: ARES / napisy: 20:00

Sobota, 18 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 12:00, 14:00, 16:15, 19:00, 21:15
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 10:00, 13:40, 17:00
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 10:10, 12:15, 15:30, 19:15
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 13:00, 18:45, 21:20
SMASHING MACHINE / napisy: 12:45, 19:30, 21:30
PO POLOWANIU / napisy: 15:45, 19:45
TEŚCIOWIE 3: 11:40, 15:15, 18:30, 20:45
FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE: 11:15, 
14:40, 17:15
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 10:20, 
11:50, 14:10, 16:40, 17:50
CHOPIN, CHOPIN: 14:20, 17:30, 20:30
TRON: ARES / dubbing: 12:30
TRON: ARES / napisy: 20:15
SKRZAT. NOWY POCZĄTEK / familijny: 10:40

Niedziela, 19 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 12:30, 14:00, 16:15, 19:00, 21:15
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 10:00, 14:40, 17:00
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 10:30, 12:15, 
15:00, 19:15
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 13:50, 18:15, 21:00
SMASHING MACHINE / napisy: 12:00, 19:30, 21:30
PO POLOWANIU / napisy: 16:30, 19:45
TEŚCIOWIE 3: 10:45, 13:00, 15:15, 18:30, 20:45

FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE: 11:15, 
14:40, 17:15
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 10:15, 
11:50, 14:20, 16:40, 17:45
CHOPIN, CHOPIN: 14:50, 17:30, 20:30
TRON: ARES / dubbing: 12:45
TRON: ARES / napisy: 20:00
SKRZAT. NOWY POCZĄTEK / familijny: 11:40

REPERTUAR MULTIKINO 
Piątek, 17 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 11:00, 13:20, 15:40, 18:00, 20:20
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 13:00, 15:35, 18:10, 20:45
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 10:00, 11:30, 14:04, 16:20
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 11:20, 
12:20, 13:40, 16:00, 18:30
TEŚCIOWIE 3: 14:00, 16:10, 18:20, 20:50
CHOPIN, CHOPIN: 13:45, 16:40, 19:35
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 15:10, 19:20
SMASHING MACHINE / napisy: 17:25, 20:25
FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE:
14:40, 17:00
JEDNA BITWA PO DRUGIEJ / napisy: 20:10
TRON: ARES / dubbing: 11:15, 17:45
BLUEY W KINIE: KOLEKCJA POBAWMY SIĘ W SZEFA 
KUCHNI / familijny / dubbing: 10:00
ZAMACH NA PAPIEŻA: 12:20, 18:35
SUPER CHARLIE / familijny / dubbing: 10:15, 13:35, 15:40
BIURO DETEKTYWISTYCZNE LASSEGO I MAI. LICZ DO 
CZTERECH / familijny / dubbing: 10:45
EXIT 8: 21:20
KICIA KOCIA MÓWI:DZIEŃ DOBRY / familijny / dubbing: 10:00
OBECNOŚĆ 4: OSTATNIE NAMASZCZENIE / napisy: 11:10, 20:30
WIELKI MARSZ / napisy: 21:35

Sobota, 18 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 13:20, 15:40, 18:00, 20:20
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 13:00, 15:35, 18:10, 20:45
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 11:35, 14:05, 16:20
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 10:00, 
11:20, 12:20, 13:40, 16:00, 18:30
TEŚCIOWIE 3: 14:00, 16:10, 18:20, 20:50

CHOPIN, CHOPIN: 13:50, 16:45, 19:40
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 14:40, 19:20
SMASHING MACHINE / napisy: 17:25, 20:25
FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE:
11:15, 17:00
JEDNA BITWA PO DRUGIEJ / napisy: 20:10
TRON: ARES / dubbing: 11:15, 17:45
BLUEY W KINIE: KOLEKCJA POBAWMY SIĘ W SZEFA 
KUCHNI / familijny / dubbing: 10:00
ZAMACH NA PAPIEŻA: 12:15, 18:35
SUPER CHARLIE / familijny / dubbing: 10:15, 13:35, 15:40
BIURO DETEKTYWISTYCZNE LASSEGO I MAI. LICZ DO 
CZTERECH / familijny / dubbing: 10:45
EXIT 8: 21:20
MAGICZNE PRZYGODY DORY Z SYRENAMI / familijny / 
dubbing: 10:00 
SKRZAT. NOWY POCZĄTEK / familijny: 10:00
OBECNOŚĆ 4: OSTATNIE NAMASZCZENIE / napisy: 
11:10, 20:30
WIELKI MARSZ / napisy: 21:35

Niedziela, 19 października 
SEKS DLA OPORNYCH: 11:00, 13:20, 15:40, 18:00, 20:20
CZARNY TELEFON 2 / napisy: 12:25, 18:10, 20:45
KOSZMAREK / familijny / dubbing: 11:35, 14:05, 16:20
KOCI DOMEK GABI: FILM / familijny / dubbing: 10:00, 
11:20, 12:20, 13:40, 16:00, 18:30
TEŚCIOWIE 3: 14:00, 16:10, 18:20, 20:50
CHOPIN, CHOPIN: 13:50, 16:45, 19:40
LARP. MIŁOŚĆ, TROLLE I INNE QUESTY: 15:10, 19:20
SMASHING MACHINE / napisy: 17:25, 20:25
FRIZ & WERSOW. MIŁOŚĆ W CZASACH ONLINE: 11:15, 
14:40, 17:00
JEDNA BITWA PO DRUGIEJ / napisy: 20:10
TRON: ARES / dubbing: 11:15, 17:45
BLUEY W KINIE: KOLEKCJA POBAWMY SIĘ W SZEFA 
KUCHNI / familijny / dubbing: 10:00
ZAMACH NA PAPIEŻA: 12:20, 18:35
SUPER CHARLIE / familijny / dubbing: 10:15, 13:35, 15:40
BIURO DETEKTYWISTYCZNE LASSEGO I MAI. LICZ DO 
CZTERECH / familijny / dubbing: 10:15
EXIT 8: 21:20

MAGICZNE PRZYGODY DORY Z SYRENAMI / familijny / 
dubbing: 10:00 
OBECNOŚĆ 4: OSTATNIE NAMASZCZENIE / napisy: 
11:10, 20:30
WIELKI MARSZ / napisy: 21:35

REPERTUAR AWANGARDA 
Piątek, 17 października 
„Chopin, Chopin !” - prod. Polska : godz. 17.45 
„Ostatni wiking” - prod. Dania : godz. 17.45
„Seks dla opornych” - prod. Polska, Litwa : godz. 18.00
„Po polowaniu” - prod. USA, Włochy : godz. 19.45 
„Harvest” - prod. Wielka Brytania, USA : godz. 19.45
„Smashing Machine” - prod. USA : godz. 20.00 

Sobota, 18 października 
„Chopin, Chopin !” - prod. Polska : godz. 14.00 
„Triumf serca” - prod. Polska : godz. 14.00
„Caravaggio. Na tropie arcydzieła” - prod. Hiszpania : 14.00
„Droga do Vermiglio” - prod. Włochy, Francja : godz. 15.30
„Po polowaniu” - prod. USA, Włochy : godz. 16.00 
„Teściowie 3” - prod. Polska : godz. 16.15 
„Ostatni wiking” - prod. Dania : godz. 17.45
„Chopin, Chopin !” - prod. Polska : godz. 17.45
„Seks dla opornych” - prod. Polska, Litwa : godz. 18.15 
„Po polowaniu” - prod. USA, Włochy : godz. 19.45
„Harvest” - prod. Wielka Brytania, USA : godz. 20.00 
„Smashing Machine” - prod. USA : godz. 20.00 

Niedziela, 19 października 
„Chopin, Chopin !” - prod. Polska : godz. 14.00 
„Triumf serca” - prod. Polska : godz. 14.00
„Caravaggio. Na tropie arcydzieła” - prod. Hiszpania : 14.00
„Droga do Vermiglio” - prod. Włochy, Francja : godz. 15.30
„Po polowaniu” - prod. USA, Włochy : godz. 16.00 
„Teściowie 3” - prod. Polska : godz. 16.15
„Ostatni wiking” - prod. Dania : godz. 17.45 
„Chopin, Chopin !” - prod. Polska : godz. 17.45 
„Seks dla opornych” - prod. Polska, Litwa : godz. 18.15
„Po polowaniu” - prod. USA, Włochy : godz. 19.45
„Harvest” - prod. Wielka Brytania, USA : godz. 20.00
„Smashing Machine” - prod. USA : godz. 20.00  

Olsztyńskie kina — repertuarCo, gdzie, kiedy?

WWW.POZEGNANIA.NET

28919opb1-C-340-M

KONDOLENCJE
(wymagany dowód osobisty osoby nadającej) ukazują się w ciągu trzech dni od chwili nadania

NEKROLOGI (wymagany akt zgonu). Terminy przyjęć*:

*Dotyczy Biura Ogłoszeń w Olsztynie, plac Józefa Bema 5

Biuro Ogłoszeń, OLSZTYN 
plac Józefa Bema 5, tel. 514-800-517 

czynne w godz. 7.00-15.00 
soboty – nieczynne 

b.ogloszen@gazetaolsztynska.pl

Biuro Ogłoszeń, ELBLĄG 
ul. Rybacka 35 
tel. 55-236-18-02

pon.-pt. godz. 8.00-16.00. 

NIERUCHOMOŚCI

do wynajęcia

POKOJE 1-osobowe, umeblo-

PRACA

USŁUGI

SZYCIE

NAUKA

POLSKI

RÓŻNE

sprzedam

BORNITY � NARYBEK karpia 

mp-xxpo-7491b-M

tel. 885 998 201

Szukasz 
Klientów?

31225otbr-d -G

OFERUJEMY:

DOM POGRZEBOWY OLSZTYN-DYWITY

120425opb1-a-M

120125opb1-a-M

Panu 

Bartoszowi Duszakowi 

120225opb1-a-M

Koledze 

120325opb1-a-M

Pani

614619opb1-k-M

US UGI 

POGRZEBOWE

OLSZTYN (Zatorze), ul. M. Zientary-Malewskiej 2A

     89 534 72 42, 605 635 908

OLSZTYN (Jaroty), ul. Herberta 16/24

W , napr ka�)

      89 526 66 01, 605 665 909

www.arkaolsztyn.pl

r

2

2

eprasa.pl 86b3bb1084



13GAZETAOLSZTYNSKA
DOŁĄCZ DO NASZEJ 
SPOŁECZNOŚCI

CODZIENNIE CZYTAJ 
NAS NA PORTALU

PIĄTEK-NIEDZIELA 17-19.10.2025

NA PIERWSZY MECZ POJECHALI FURMANKĄ
PIŁKA NOŻNA\\\ W tym roku Ostródzki Klub Sportowy Sokół obchodzi 80. rocznicę powstania. W powojennej historii futbolu 

w Ostródzie ważną rolę odegrali kolejarze, ojcowie-założyciele klubu, którzy pierwszy mecz rozegrali z Armią Czerwoną.

W 
jubileuszowym 
roku jedna 
z ostródzkich sieci 
sklepów spożyw-

czych oferuje zestaw składa-
jący się z dwóch butelek piwa 
klubowego i  pamiątkowej 
szklanki z logotypem Sokoła. 
Na zbiorczym opakowaniu 
umieszczono okolicznoś-
ciową informację: „Sokół 
Ostróda. Duma Mazur”. Na 
wstępie podano, że „Histo-
ria klubu piłkarskiego Sokół 
Ostróda sięga 1945 roku, kie-
dy to po zakończeniu II woj-
ny światowej powstał zespół, 
który z czasem stał się sym-
bolem lokalnej piłki nożnej”. 
Ani słowem nie wspomniano 
zaś o ostródzkich kolejarzach 
– założycielach najstarszego 
(od 1 maja 1945 roku) pol-
skiego klubu sportowego na 
Warmii i Mazurach. Warto 
więc przypomnieć początki 
ostródzkiej piłki nożnej.

Nowi mieszkańcy 

i pierwsza drużyna 

Najbardziej zwartą i krea-
tywną grupą w powojennej 
Ostródzie byli kolejarze, 
których około stu wysła-
no z Warszawy, Pruszkowa 
i Piaseczna do Ostródy pod 
koniec marca 1945 roku 
(później dołączyła grupa 
z Łap) w celu przejęcia węzła 
kolejowego i poniemieckich 
warsztatów naprawczych 
RAW (Reichsbahn-Ausbes-
serungswerk) od radzieckiej 
komendantury wojennej. Po-
dobno pierwszym naprawio-
nym wagonem była salonka 
dla komendanta wojennego 
ppłk. Wasilija S. Konstan-
tinowa. Z okazji oddania jej 
do użytku odbyła się duża 
uroczystość. Potem rozpo-
częła się normalna praca, 
związana z remontowaniem 
wagonów towarowych.

Kolejarze żyli nie tylko 
pracą. Już w kwietniu 1945 
roku przy warsztatach wa-
gonowych powstała druży-
na piłkarska Związku Za-
wodowego Kolejarzy (ZZK 
Ostróda), której założyciela-
mi byli Stanisław Dębiński 
(pierwszy prezes klubu), 
Edmund Szporko i  Jan 

Masztaler. 1 maja 1945 roku 
rozegrano pierwszy mecz 
(przegrany 0:6) z reprezen-
tacją Armii Czerwonej. Po-
tem był rewanż i to Polacy 
strzelili sześć goli. 25 maja 
1945 roku ostródzcy piłka-
rze udali się... furmanką na 
swój pierwszy mecz wyjaz-
dowy do Morąga. Według 
relacji Stefana Hocha był 
to wóz drabiniasty użyczo-
ny przez Wojdę. Takie były 
początki późniejszego Zrze-
szenia Sportowego Kolejarz 
(1947 rok) i  od początku 
sezonu 1956 Ostródzianki, 
a pod koniec tego roku Ko-
lejowego Klubu Sportowego 
Sokół. W 1995 roku sekcja 

piłki nożnej oddzieliła się 
od KKS Sokół i tak powstał 
Ostródzki Klub Sporto-
wy Sokół.

Były też inne zrzeszenia 

sportowe

Jak podaje Stefan Hoch, 
po wojnie krótko istniała 
przy technicznej obsłudze 
rolnictwa (później ZNMR) 
drużyna piłki nożnej ZS 
Stal, składająca się prawie 
wyłącznie z  autochtonów, 
grało w  niej bowiem tylko 
dwóch Polaków. Treningi 
i mecze odbywały się na sta-
dionie „za jeziorem” – obec-
nie miejskim stadionie przy 
ul. 3 Maja. – Tuż po wojnie 

siatki w bramkach były z... 
drutu –  wspomina Stefan 
Hoch. Pod koniec lat 40. XX 
wieku piłkarze ostródzkiej 
Stali grali w Olsztynie o mi-
strzostwo klasy B. W  póź-
niejszych latach wszyscy tzw. 
miejscowi (m.in. Rogowski) 
wyemigrowali do Niemiec…

Przy Powszechnej Spół-
dzielni Spożywców Społem 
działało ZS Spójnia. W jego 
ramach w 1952 roku powoła-
no w Ostródzie sekcję tenisa 
ziemnego pod kierowni-
ctwem Zbigniewa Zielińskie-
go. Z  końcem 1954 roku 
zrzeszenia Spójnia i Ogniwo 
(branża komunalna, nauczy-
ciele i urzędnicy) na szczeb-
lu centralnym połączyły się 
i  odtąd ostródzcy tenisiści, 
piłkarze nożni i  siatkarki 
grali pod nazwą ZS Sparta.

Skąd się wzięła nazwa 

Sokół?

W wyniku kolejnych zmian 
na szczeblu centralnym koła 
terenowe Sparty przetrwały 
tylko do końca 1956 roku. 
Nie inaczej było z ostródz-
ką Spartą. – Na prośbę kie-
rownika Zielińskiego „or-
ganizowałem głosy” wśród 
młodych tenisistów, by 
przegłosować na walnym 
zgromadzeniu PSS Społem 
przejście zawodników Spar-
ty do Kolejarza, co nastąpiło 
i tak powstał Kolejowy Klub 
Sportowy Sokół. Wówczas 
ze Sparty do Kolejarza prze-
szedł piłkarz Włodzimierz 
Humięcki. Kolejowy klub 
piłkarski, który dotąd miał 
boisko treningowe przy uli-
cy Nowotki (teraz Kardy-
nała Wyszyńskiego), przejął 
także po Sparcie dzisiejszy 
miejski stadion – wspomina 
Stefan Hoch.

Nowa nazwa Kolejowego 
Klubu Sportowego najpew-
niej nawiązywała do słyn-
nego najstarszego polskiego 
Towarzystwa Gimnastycz-
nego Sokół. Podsumowu-
jąc, należy stwierdzić, że 
ostródzki klub piłkarski nosi 
nazwę Sokół prawie 69 lat, 
natomiast jego tradycja sięga 
roku 1945. 
 RYSZARD KOWALSKI
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Piłkarze ostródzkiego Kolejarza. W koszulkach z napisem 
Kolejarz Ludwik Roszkowski i Wiesław Wajzer

Siatkarki ostródzkiego ZS Sparta w klubowych dresach Ostródzcy tenisiści. Od lewej: Andrzej Czapracki, 
Stefan Hoch (w koszulce z napisem Sokół) 

i Leszek Stępowski

Stefan Hoch w 2022 roku. W młodości był m.in. tenisistą, 
lekkoatletą, piłkarzem i działaczem sportowym. 

Obecnie mieszka w Wandlitz (Niemcy) i w wieku 86 lat 
uprawia z sukcesami grę w bule (pétanque)

Piłkarze ZS Stal w 1945 roku. 
Drugi od lewej stoi Zygmunt Krawczyk
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JAN URBAN: CZUJĘ OCZEKIWANIA 
I ODPOWIEDZIALNOŚĆ

PIŁKA NOŻNA\\\ Czuję, iż kibice są zadowoleni, że coś się zmieniło na lepsze. Natomiast za długo jestem w piłce, aby nie 
zdawać sobie sprawy, że wszystko, co najważniejsze, dopiero jest przed nami - mówi trener reprezentacji Polski Jan Urban.

- W drugiej połowie lat 80. 

na czele tabeli ekstrakla-

sy znajdował się Górnik 

Zabrze, pan był w reprezen-

tacji Polski i grał m.in. na 

mundialu w Meksyku. Minę-

ły cztery dekady i... znów 

jest pan w reprezentacji, 

Górnik prowadzi w lidze, 

a Meksyk, choć tym razem 

nie sam, będzie gościć 

uczestników mistrzostw 

świata. Czy ma pan wra-

żenie, że czas się cofnął? 

Albo deja vu...

- Aż takiego wrażenia 
nie mam, ale rzeczywiście 
to wszystko może zatoczyć 
koło. Przede wszystkim 
dlatego, że ponownie jest 
Meksyk, a ja znów w repre-
zentacji, choć w innej roli. 
Nie mam nic przeciwko 
temu, żeby tak się stało 
i żeby znów być tam z ka-
drą narodową.

- Od początku był pan 

faworytem mediów do roli 

selekcjonera, bo cieszy się 

pan powszechną sympatią. 

W XXI wieku podobne wej-

ście do kadry miał chyba 

tylko Franciszek Smuda 

w 2009 roku, choć nie 

brakowało głosów, że za 

późno otrzymał nominację. 

Czy takie zaufanie opinii 

publicznej na starcie jest 

ułatwieniem? Czy wręcz 

przeciwnie, bo wtedy po 

ewentualnym niepowodze-

niu jest większe rozczaro-

wanie?

- Dobrze pan to ujął. 
Faktycznie, ja też odczu-
wałem, że środowisko 
piłkarskie, bo przecież 
nie wszyscy interesu-
ją się futbolem, było za 
mną. Z  drugiej strony 
zdawałem sobie sprawę, 
że wiąże się z  tym wiel-
ka odpowiedzialność. 
Bo gdyby coś nie wyszło, 
przede wszystkim ten 
początek, to wiadomo... 
Nie traktuję tego jako 
przeszkody, ale na pewno 
czuję oczekiwania i  od-
powiedzialność. No bo 

jeżeli popierają daną kan-
dydaturę, to uważają, że 
ten trener sobie poradzi. 
To powoduje, że odpo-
wiedzialność jest bardzo 
duża, choć oczywiście 
już bycie selekcjonerem - 
samo w sobie - z  tym się 
wiąże. Ale jeżeli wszystko 
funkcjonuje dobrze i  jest 
poprawa, to można to od-
czuć. I ja właśnie czuję, iż 
kibice są zadowoleni, że 
coś się zmieniło na lep-
sze. Natomiast za długo 
jestem w  piłce, aby nie 
zdawać sobie sprawy, że 
wszystko co najważniejsze 
dopiero przed nami.

- Po niespełna trzech 

miesiącach pana pracy 

w reprezentacji bardzo 

często - wśród ekspertów 

piłkarskich - pojawia się 

słowo „normalność”. Jak 

się ją wprowadza do kadry? 

Czy tej normalności uczył 

się pan np. u boku Leo Bee-

nhakkera, gdy pomagał mu 

pan w sztabie przy okazji 

Euro 2008?

- Każda zmiana selekcjo-
nera to niepewność, jak to 
wszystko będzie wyglądać, 
jakich zawodników będzie 
preferował, bo przecież 
każdy trener ma swój 
punkt widzenia. 

Nie ukrywam, że lubię 

zawodników wyszkolonych 

technicznie, którzy dobrze 

operują piłką. Na pewno 

przez fakt, że tak długo 

grałem w Hiszpanii, 

a potem pracowałem jako 

trener grup młodzieżowych 

i drugiej drużyny 

Osasuny, byłem dobrze 

przygotowany do zawodu. 

Ale przede wszystkim 

wydaje mi się, że został 

we mnie ślad tej szkoły 

hiszpańskiej, tamtejszego 

futbolu.

Jeśli już pan wspomniał 
śp. Leo Beenhakkera, to 
oczywiście było wielką 
przyjemnością pracować 
z takim fachowcem, nawet 
krótko. Różnica wieku 
między nami była dosyć 
duża, więc człowiek pod-
patrywał, jak zachowuje 
się ktoś z  tak dużym do-
świadczeniem. Przede 
wszystkim chodziło mi 
o zarządzanie, bo to bardzo 
ważne i przekłada się na at-
mosferę w drużynie, która 
jest zdecydowanie lepsza. 
Na to zwracałem uwagę 
i na pewno pod tym wzglę-
dem od Beenhakkera sporo 

wyciągnąłem. To mi poma-
gało zarówno w klubie, jak 
i teraz w reprezentacji. No 
i mam też troszeczkę tego 
innego niż polskie spojrze-
nia na naszą piłkę, właśnie 
przez to, że tyle lat byłem 
w Hiszpanii.

- Co było dla pana najtrud-

niejsze w trakcie dotych-

czasowej pracy z kadrą?

- Selekcja przed pierw-
szym zgrupowaniem. 
Mieliśmy problemy nawet 
z  tym, żeby móc oglądać 
zawodników, bo niektórzy 
byli w  okresie przygoto-
wawczym, ligi jeszcze nie 
ruszyły. Inni z kolei nie grali 
w swoich klubach. Do ostat-
niej chwili trzeba było cze-
kać, żeby zobaczyć, w jakiej 
formie są zawodnicy, a nie-
którym nawet nie mogliśmy 
się przyjrzeć. Na szczęście 
wiedzieliśmy, jakim piłka-
rzem jest np. Piotrek Zie-
liński, który, niestety, nie 
grał w Interze za dużo. To 
był najtrudniejszy moment 
i wykorzystywaliśmy każdy 
mecz, nawet sparing, jeź-
dziliśmy w  różne miejsca, 
aby zobaczyć tych graczy. 
Przy okazji duże słowa uz-
nania dla całego sztabu za 
to, że informacje o zawodni-
kach i raporty, jakie powsta-

ły, były trafne i potrafi liśmy 
wybrać piłkarzy do repre-
zentacji. Po dwóch-trzech 
miesiącach widzimy, że 
ta selekcja była dobra, bo 
kadra personalnie zmienia 
się bardzo mało, a jeżeli już, 
to raczej przez kontuzje 
lub kartki.

- Zagrał pan identycznym 

składem wyjściowym 

w meczach eliminacyj-

nych z Holandią, Finlandią 

i - gdyby nie kontuzja Ni-

coli Zalewskiego - również 

byłby taki z Litwą. Czy pan 

miał ten skład w głowie już 

przed pierwszym zgru-

powaniem? Czy jednak 

wyklarował się dopiero na 

treningach przed meczem 

z Holandią?

- Na treningach nie, bo 
naprawdę nie było czasu, 
żeby się coś przełomowego 
wydarzyło. 

Ciężko po jednym treningu 

oceniać zawodników 

i mówić, który jest lepszy. 

Ten skład krystalizował 

się w trakcie obserwacji 

zawodników przed 

pierwszym zgrupowaniem, 

a kiedy już doszliśmy 

do wniosku, że to jest 

ta kadra, zaczęliśmy 

się koncentrować na 

wyjściowej jedenastce. 

Pozytywny wynik (1:1 
w  Rotterdamie - PAP), 
przy dobrej organizacji 
gry, szczególnie w defensy-
wie, potwierdził, że idziemy 
dalej w tym kierunku. Za-
wodnicy wywiązali się ze 
swoich zadań odpowiednio 
i to, czego od nich oczeki-
waliśmy, się sprawdziło. 
Nie mieliśmy po prostu 
żadnych powodów, aby na 
spotkanie z Finlandią zmie-
niać skład. W reprezentacji 
meczów nie jest zbyt dużo 
i  wszelkiego rodzaju ro-
tacje, zmiany systemów, 
powodują, że nie jest ła-
two zawodnikom, nawet 

doświadczonym, przyswo-
ić sobie wszystko od tak, 
z meczu na mecz. Stąd też 
chcieliśmy uniknąć zmian. 
Oczywiście gdybyśmy się 
pomylili w  jednym, dru-
gim, piątym przypadku, 
to zmiany musiałyby na-
stąpić, ale tak się nie stało. 
A najlepszym przykładem 
tego, że wiele roszad po-
woduje, iż gra nie wygląda 
zgodnie z  oczekiwaniami, 
było towarzyskie spotka-
nie z Nową Zelandią (1:0 
w  Chorzowie - PAP), gdy 
chcieliśmy dać szansę tym, 
którzy nie grali, zobaczyć 
ich w meczu reprezentacji.

- W listopadzie z Holan-

dią za kartki nie zagrają 

Bartosz Slisz i Przemysław 

Wiśniewski. Nie jest łatwo 

obecnie znaleźć piłkarza na 

pozycję tego pierwszego. 

Ale, znając pana umiejęt-

ność planowania, chyba ma 

pan już w głowie zastęp-

stwo za defensywnego 

pomocnika?

- Mam, ale tylko poten-
cjalne. Na sto procent w tej 
chwili bym nie odpowie-
dział. Mam plan, ale nie 
wiem, czy on do końca, 
czyli do samego meczu, 
wytrzyma w mojej głowie. 
Może pojawi się jakaś inna 
opcja. Zresztą o  jednej 
wszyscy wiedzą, bo nie ma 
obecnie z powodu kontuzji 
Jakuba Modera i  nikt nie 
wie, czy będzie w  stanie 
wrócić już do odpowiedniej 
dyspozycji. Każdy zawodnik 
potrzebuje czasu, by odbu-
dować taką formę fi zyczną 
i  rytm meczowy, bo, nie-
stety, Kuba nie gra dosyć 
długo i tego się nie da prze-
skoczyć. Zawodnika trzeba 
wprowadzać spokojnie.

- Po meczu z Litwą okazało, 

że kontuzji mięśnia uda do-

znał Robert Lewandowski. 

Wiadomo, że czas powrotu 

będzie zależeć od regene-

racji organizmu. Wierzy 

pan, że on wróci do gry na 

listopadowe mecze?

Jan Urban - po probierzowym marazmie - rozbudził nadzieje wśród polskich kibiców
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- Mam taką wiarę, bo 
wydaje mi się, że to nie 
jest coś naprawdę moc-
nego. Wiadomo, że kon-
tuzja mięśniowa, jeśli 
jest naderwanie włókien 
mięśniowych, większe czy 
mniejsze, oznacza, że po 
prostu nie da się grać. 

Robert faktycznie coś 
poczuł, ale gdyby tam 

coś wielkiego się działo, 
to nie byłby w stanie 

dokończyć meczu. 
Były ustalenia między 
doktorem, Robertem 

i mną, że jeśli tylko coś 
poczuje, podnosi rękę i od 
razu go zmieniamy. Cały 
czas Karol Świderski był 

przygotowany do zmiany, 
gdyby Robert tylko dał 

nam sygnał, że nie da rady 
albo czuje, że coś może mu 

się przytrafi ć.

A już po samym spotka-
niu z  Litwą też go pyta-
łem, jak się czuje. Mówił, 
że wszystko w  porządku, 
poczuł coś troszeczkę, ale 
to jakby przeszło i spokoj-
nie mógł dograć do końca. 
Dlatego mam nadzieję, że 
tam nic wielkiego nie ma. 
Być może po poprzedniej 
kontuzji, gdzieś przy zro-
ście, jakaś blizna mu trosz-
kę popuściła. Ale wierzę, że 
to nie będzie nic groźnego.

- Wiek, czyli 37 lat, ale też 
ostatnie kontuzje Lewan-
dowskiego przypominają 
nam, że jego kariera nie 
będzie trwać wiecznie. Czy 
polskiemu futbolowi grozi 
w niedalekiej przyszłości 
brak napastników gotowych 
do gry w reprezentacji?
- Obym się mylił, ale na 

dziś - na pewno. Mam 
nadzieję, że w przyszłości 

pokażą się młodzi, utalen-
towani zawodnicy, bo teraz 
faktycznie tak jest, że nie 
ma po prostu większego 
wyboru. Natomiast skoro 
pokazują się młodzi piłka-
rze z  innych formacji, jak 
Jan Ziółkowski czy Oskar 
Pietuszewski, to może też 
wyskoczy jakiś interesu-
jący napastnik i  dostanie 
szansę. Na dziś sytuacja 
rzeczywiście nie wygląda 
obiecująco i  jest pod tym 
względem niedobór graczy. 
To też widać po naszej eks-
traklasie.

- Czy jest jakiś zawodnik, 
z różnych formacji, którego 
pan teraz nie powołał na 
zgrupowanie, chociaż był 
zdrowy, a myśli pan o nim 
pod kątem listopadowych 
meczów z Holandią i Mal-
tą? Choćby po to, żeby mu 
się przyjrzeć na treningach.
- Na pewno nie ma dużo 

miejsca w reprezentacji. Jak 
wszyscy widzieli, nie powo-
łuję wielkiej liczby piłkarzy. 
Staramy się mieć ich tylu, 

ilu może usiąść na ławce, 
czyli łącznie 20-21. Być 
może wrócą kontuzjowani 
zawodnicy, ale nie wiemy, 
co się wydarzy w meczach, 
które będą rozgrywać 
w  swoich klubach. Jeżeli 
nic wielkiego się nie stanie, 
to nie mówię, że nie będzie 
zmian, ale jeśli nastąpią, to 
naprawdę bardzo nieliczne.

- Czy w świetnie spisującej 
się obecnie reprezentacji 
młodzieżowej są piłkarze, 
których chciałby pan mieć 
w kadrze w przyszłym roku, 
np. na bardzo prawdopo-
dobne mecze barażowe 
w marcu? Zresztą niektórzy 
zawodnicy z U-21 grali już 
w dorosłej kadrze, jak Kacper 
Urbański czy Antoni Kozubal.
- Z jednej strony „młodzie-

żówka” i  pierwsza repre-
zentacja to zupełnie inne 
kategorie. Jest bardzo duża 
różnica i  nie tak łatwo od 
razu przeskoczyć do pierw-
szej kadry. Jeśli ktoś to robi, 
to często jest już w niej, jak 
np. Ziółkowski. Wrócił też 

Kacper Kozłowski, który 
jeszcze latem grał w  mi-
strzostwach Europy U-21. 

My patrzymy na 
młodych piłkarzy, ale 
to nie znaczy, że oni - 

wygrywając swoje mecze 
- już mogą swobodnie 

przeskoczyć do pierwszej 
reprezentacji. Wymagania 
w drużynie narodowej są 

zdecydowanie większe, bo 
klasa przeciwnika i jego 

umiejętności są znacznie 
wyższe niż rówieśników, 

z którymi się mierzą.

Natomiast nie ulega żadnej 
wątpliwości, że np. forma 
takiego młodego Pietuszew-
skiego wskazuje na to, iż on 
wcześniej czy później, a raczej 
wcześniej, będzie w pierwszej 
reprezentacji, jeśli taką dyspo-
zycję utrzyma. Jednak na dzi-
siaj, tak mi się wydaje, nie ma 
żadnego problemu, również 
dla rozwoju tego zawodnika, 
że gra w U-21. To naprawdę 
wpływa na niego bardzo mo-
bilizująco. A ja nie chciałbym 
porywać z  tego środowiska 
tak szybko i wziąć go np. na 
jedno zgrupowanie, a na dru-
gim, żeby już go nie było. Jeśli 
taki zawodnik przychodzi do 
reprezentacji, to chciałbym, 
żeby na stałe.

- W środowisku trenerskim 
popularne jest powiedze-
nie, że „dzisiaj podrzucają, 
a jutro zapomną złapać”. 
Ale pan twardo stąpa po 
ziemi, przykładem zdanie 
po meczu z Finlandią, że 
cieszmy się chwilą, bo 
„grill” czeka. Kto pana na-
uczył tego pragmatyzmu? 
Życie czy zawód trenera?
- Wszystko po trochu, ale 

przede wszystkim... naród. 
Bo po prostu tacy jesteśmy. 

Potrafi my bardzo szybko 
kogoś chwalić, wynieść pod 
chmury, ale również szyb-
ko skarcić i skrytykować.

- Rozpoczęliśmy od mun-
dialu 1986 w Meksyku, 
więc i na nim zakończmy. 
Zbigniew Boniek, wspomi-
nając kiedyś ten turniej, 
powiedział mi, że pamięta 
straszne upały i wilgot-
ność powietrza. Mieli-
ście stołówkę w innym 
miejscu niż mieszkaliście, 
prowadziło do niej ponad 
sto stopni schodów, 
więc lekko nie było. 
A jakie jest pana główne 
wspomnienie z tamtych 
mistrzostw?
- Zawiodłem się organi-

zacją turnieju, ponieważ 
boisko, na którym grali-
śmy w  Monterrey, pozo-
stawiało wiele do życzenia. 
Mam tu na myśli murawę. 
Kolejna rzecz - zaintere-
sowanie imprezą. Tam nie 
było atmosfery mistrzostw 
świata, na meczach poja-
wiało się może po 15 ty-
sięcy ludzi. Nie tak sobie 
wyobrażałem mundial. 
A  jedynie pachniało nim 
w  ostatnim spotkaniu 
w Guadalajarze z Brazylią 
(0:4 w  1/8 fi nału - PAP), 
gdzie murawa była typo-
wo europejska, komplet 
na trybunach, a w mieście 
dało się odczuć atmosfe-
rę mistrzostw. Cały pobyt 
w ośrodku przed mundia-
lem i mecze w grupie, tym 
wszystkim się zawiodłem. 
Wyobrażałem sobie, że 
będzie bardziej spektaku-
larna oprawa. Niestety, tak 
nie było.

- Na koniec - czego panu 
życzyć, oczywiście oprócz 
awansu na mundial? Może 
znów tego Meksyku, ale 
już w innej atmosferze, 
bardziej piłkarskiej? Czy 
może lepiej grać w USA lub 
Kanadzie?
- Nie ma problemu, 

niech będzie Meksyk. Ja 
nawet nie wiem dokład-
nie, w jakich miastach ten 
turniej będzie rozgrywany, 
jeśli chodzi o poszczególne 
fazy. Na pewno najwię-
cej meczów jest w  Sta-
nach Zjednoczonych. Od 
ćwierćfinałów już tylko 
tam? No to można poma-
rzyć - niech będzie naj-
pierw Meksyk, a  później 
przenieśmy się do USA. 

 MACIEJ BIAŁEK, PAP
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Selekcjoner reprezentacji dziękuje Robertowi 
Lewandowskiemu za dobrą grę i zdobytą bramkę 

w meczu z Finami 

SPRINTEM

PIŁKA RĘCZNA\\\ W 7. kolejce 
I ligi dojdzie w Elblągu do 
derbów województwa, których 
zdecydowanym faworytem 
będzie olsztyńska Warmia. Go-
ście liczą na zwycięstwo oraz 
potknięcia Żukowa i Bydgosz-
czy, czyli dwóch czołowych 
zespołów ligi. Natomiast w Ol-
sztynie zmierzą się zespoły, 
które do tej pory jeszcze nie 
zapunktowały. 
• 7. kolejka, sobota: AZS UKW 
Bydgoszcz - Aqua-Instal Jeziorak 
Iława (18), Sparta Oborniki - KPR 
Fit Dieta Żukowo (18), Silvant 
Handball Elbląg - Warmia Ener-
ga Olsztyn (19), Szczypiorniak 
Olsztyn - SPR Polska Handball 
Czersk (20), Jedynka KODO 
Morąg - Bodega Grudziądz (20), 
Wybrzeże Gdańsk - SMS ZPRP 
Kwidzyn (15); niedziela: Tytani 
Wejherowo - Sambor Latocha 
Agropom Tczew (16). 
 
PO 6 KOLEJKACH

  1. Żukowo* 15 204:136 
  2. Bydgoszcz* 15 157:135 
  3. Warmia 14 198:167 

  4. Jeziorak 14 193:176 

  5. Jedynka 13 179:179 

  6. Kwidzyn 9 193:173 
  7. Grudziądz 9 172:153 
  8. Sambor 9 170:184 
  9. Silvant 7 173:166 

10. Wejherowo 7 173:185 
11. Wybrzeże 6 191:202 
12. Sparta 5 177:190 
13. Czersk 0 148:202 
14. Szczypiorniak 0 134:214 

* mecz mniej

>>> 4. kolejka II ligi mężczyzn, 

sobota: BSMS Bartoszyce - 
Handball Team FENIX Bydgoszcz 
(16); niedziela: SMS ZPRP II Kwi-
dzyn - Wybrzeże III Gdańsk (11); 
środa: Szczypiorniak II Olsztyn 
- SMS ZPRP I Kwidzyn (18). 
>>> II liga kobiet, sobota: Biolab 
Play Ostróda - Rega Świdwin (16). 
 
SIATKÓWKA\\\ W sobotę 
w 4. kolejce II ligi mężczyzn 
AZS UWM Olsztyn podejmie 
Metro Family Warszawa (hala 
w Kortowie, g. 19).
• Czołówka tabeli: 1. Belsk 
Duży 9; 2. Kobyłka 9; 3. Mię-
dzyrzec Podlaski 8; 4. Metro 
Family 6 (...) 8. AZS UWM 3.  
>>> III liga, sobota: Panorama 
Kozłowo - Atak Elbląg (g. 17), 
SMS 4M ENERGY Działdowo - 
Cresovia Górowo Iławeckie (14); 
niedziela: Energa AZS UWM 
Olsztyn - Volley MGR SIGMA 
Mrągowo (16.45).R
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PATRYK CZUBAK, KTÓRY W PRZESZŁOŚCI PRACOWAŁ 
W STOMILU OLSZTYN, NIE JEST JUŻ TRENEREM PIŁKARZY 

WIDZEWA ŁÓDŹ - ZASTĄPIŁ GO 51-LETNI CHORWAT IGOR JOVIĆEVIĆ.

W 
r o z g r y w k a c h 
IV ligi cały czas 
na pierwszym 
miejscu jest 

Concordia, która o  ile na 
wyjazdach jest bezbłędna 
(15 punktów w pięciu me-
czach), o tyle u siebie spisu-
je się zdecydowanie gorzej 
(trzy zwycięstwa, remisy 1:1 
z Polonią i Dobrym Miastem 
oraz porażka 1:2 z Sokołem). 
Tylko niewiele gorzej na 
obcych stadionach wypada 
Start (trzy zwycięstwa i dwa 
remisy), zapowiada się więc 
ciekawy pojedynek, w któ-
rym statystyka raczej nie 
przemawia za Concordią. 
Warto też przypomnieć, 
że w  poprzednim sezonie 
prowadzeni przez Czesła-
wa Żukowskiego piłkarze 
z Nidzicy do końca walczyli 
o bezpośredni awans. Osta-
tecznie dali się wyprzedzić 
Zniczowi Biała Biska, po 
czym przepadli w barażach. 
Inna sprawa, że w Białej Pi-
skiej niektórzy pewnie ża-
łują tego awansu, bo Znicz 
do niego ewidentnie sporto-
wo nie dorósł (dwa remisy 
i dziesięć porażek). 

O sile ofensywnej Startu, 
który jest najskuteczniej-
szym zespołem w  IV lidze, 
w poprzedniej kolejce prze-
konał się beniaminek ze Sta-
wigudy, który na wyjeździe 
przegrał 2:10. Aż sześć goli 
w tym meczu zdobył Szymon 
Masiak, który z 14 trafi eniami 
na koncie prowadzi w klasyfi -
kacji strzelców. W kontekście 
sobotniego pojedynku warto 
jednak dodać, że na drugim 
miejscu z 10 bramkami jest 
Joao Augusto z Concordii. 

Na wynik elbląskiego 
spotkania z niecierpliwością 
będą czekać piłkarze Sto-
milu, bo jeśli w Kętrzynie 
przedłużą swoją zwycięską 
serię (do tej pory wygrali 

sześć razy z rzędu), a Start 
wygra w Elblągu, wtedy ol-
sztynianie zostaną nowym 
liderem, co jeszcze niedaw-
no wydawało się absolutnie 
niemożliwe. 

Niestety, w walce o awans 
do III ligi Stomilowi naj-
prawdopodobniej nie po-
może już Marcin Fiedoro-
wicz, który będzie musiał 
przejść rekonstrukcję wię-
zadła. Urazu nabawił się 
na wyjeździe w  Gołdapi, 
początkowo diagnoza nie 
była taka tragiczna, a  te-
raz wszystko wskazuje, że 
przed najlepszym zawod-
nikiem Stomilu długi okres 
rehabilitacji. 
>>> 12. kolejka IV ligi, sobota: 

Mazur Ełk - Sokół Ostróda (15), 

Granica Kętrzyn - Stomil Olsztyn 
(14), Polonia Lidzbark Warmiń-
ski - Rominta Gołdap (16), Pisa 
Barczewo - Tęcza Biskupiec (15), 
Drwęca Nowe Miasto Lubawskie 
- Mrągowia Mrągowo (12), GKS 
Stawiguda - Olimpia II Elbląg (15), 
Concordia Elbląg - Start Nidzica 
(15), DKS Dobre Miasto - Mamry 
Giżycko (12).

PO 11 KOLEJKACH

  1. Concordia 26 35:12  
--------------------------------------
  2. Stomil 24 30:12
--------------------------------------  
  3. Start 22 38:17 
  4. Mamry 22 27:13  
  5. Polonia 21 25:11 
  6. Sokół 17 21:15  
  7. DKS 16 20:17  
  8. Granica 16 22:26  

  9. Tęcza 15 17:11  
10. Drwęca 14 13:31  
11. Mazur 13 18:25  
12. Pisa 12 15:21  
13. Rominta 12 15:23  
14. Mrągowia 8 21:26  
15. Olimpia II 6 8:29  
16. Stawiguda 1 14:50  

>>> 13. kolejka III ligi, piątek: 

Warta Sieradz - KS Wasilków 
(19:45); sobota: Świt Nowy Dwór 
Mazowiecki - Znicz Biała Piska 
(12), Olimpia Elbląg - Widzew II 
Łódź (14) GKS Bełchatów - GKS 
Wikielec (15), KS CK Troszyn 
- Broń Radom (14), Lechia Toma-
szów Mazowiecki - Wisła II Płock 
(19:23), ŁKS Łomża - Jagiellonia 
II Białystok (15), Mławianka Mła-
wa - Wigry Suwałki (15), Ząbkovia 
Ząbki - Legia II Warszawa (15). 

PO 12 KOLEJKACH

  1. Ząbkovia 31 45:18
--------------------------------------
  2. Warta 28 23:10
--------------------------------------
  3. Legia II* 25 29:18
  4. Łomża* 23 26:12
  5. Wisła II 20 21:16
  6. Świt 19 20:23
  7. Wigry 18 18:17
  8. Broń 17 17:16
  9. Bełchatów 15 23:30
10. Lechia 14 19:18
11. Olimpia 14 18:20

12. Widzew 14 22:28
13. Wasilków 13 14:27
14. Troszyn 12 28:23
15. Wikielec 12 13:19
--------------------------------------
16. Mławianka 11 19:26

17. Jagiellonia II 10 12:20
18. Znicz 2 10:36

>>> W Chorzowie odbył 
się fi nał trzeciej edycji 4 
MOVE 1×1 Cup, turnie-
ju organizowanego przez 
Polski Związek Piłki Noż-
nej oraz wojewódzkie 
Związki Piłki Nożnej, któ-
ry wyłonił najlepsze dryb-
lerki i dryblerów w kraju. 
W  czołówce znalazła się 
czwórka z Warmii i Mazur, 
a najlepiej wypadła Emilia 
Bliszczak (Żuri Olsztyn), 
która w  roczniku 2015 
była druga!

• Inne miejsca: 7. Krzysztof 
Gadaj (Olimpia Elbląg, 2015), 
7. Franciszka Mańkowska 
(Pomarańcze Korsze, 2014), 
13. Alan Sobotka (Colet 
Kozłowo, 2014).  DRYH, EM

CZWARTOLIGOWY SZCZYT W ELBLĄGU
PIŁKA NOŻNA\\\ W 12. kolejce IV ligi najciekawiej zapowiada się sobotni mecz w Elblągu, w którym liderująca Concordia 

podejmie Start Nidzica, trzeci zespół tabeli. Na potknięcie gospodarzy czeka Stomil, który o punkty powalczy w Kętrzynie.
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W czwartoligowych rozgrywkach piłkarze olsztyńskiego Stomilu wygrali sześć meczów z rzędu
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